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Polscy „Ghostbustersi” 
(od tytułu popularnej ame-
rykańskiej komedii grozy z 
1984 r. pn. „Pogromcy Du-
chów”) są – jak sami siebie 
opisują na swoim kanale - 
„grupą czterech pasjonatów 

zjawisk paranormalnych, 
którzy na podstawie przeżyć 
oraz kilkuletniego doświad-
czenia w przeprowadzaniu 
badań nad tego typu zjawi-
skami postanowili stworzyć 
projekt pod nazwą Krypto-

nim G.H.O.S.T. Kanał po-
święcony (jest) tematyce zja-
wisk paranormalnych. (…) 
Twórcy pod osłoną nocy, za 
pomocą specjalistycznego 
sprzętu, badać będą loka-
lizacje, gdzie świadkowie 

uważają te miejsca za nawie-
dzone. Wszystko co uda im 
się udokumentować, będzie-
cie mogli zobaczyć” - piszą 
Arven, Piłat, Gabe i Bjorn…

Dokończenie na str. 6.

Duchy  
w Krapkowicach?

O starym budynku szpitala przy Kozielskiej pisano i mówiono już różne rzeczy, wiadomo, że 
spotykają się tam podejrzane typy wszelakiej proweniencji, ostatnio był kolejny tajemniczy 
pożar, a teraz okazuje się, że to miejsce jest na dodatek… nawiedzone. Grupa badaczy zjawisk 
paranormalnych, która prowadzi eksploracje na terenie całej Polski, przyjechała niedawno do 
Krapkowic, aby przy użyciu specjalistycznej aparatury przebadać to miejsce. Blisko godzinny 
film można oglądać na kanale YouTube „Kryptonim G.H.O.S.T. – Badamy Nieznane”. Wyników 
można się przestraszyć, jak podsumowuje ekipa G.H.O.S.T. – „coś w tym miejscu siedzi i nie 
jest chyba przyjaźnie nastawione”!

Staranował barierę, znak, 
słup oświetleniowy…

Kolejny wypadek w tym samym miejscu: w 
dom państwa Schmidtów z Rozwadzy samo-
chody wjeżdżały już kilkanaście razy. Po na-
głośnieniu sprawy po kolizji z października 
2019 roku ustawiono tam metalowe bariery. 
W miniony weekend znów był wypadek: te-
raz bariera ochroniła dom, ale zniszczenia 
okazały się i tak znaczne, m.in. połowa wsi 
pozbawiona została prądu.

Dokończenie na str. 13.

Zdarzenie miało miejsce 
w nocy z 5 na 6 czerwca. O 
zaistniałym incydencie po-
informował naszą redakcję 
kierowca, którego pojazd 

został uszkodzony. Nadesłał 
też zdjęcia, jak wyglądała 
droga i jak wyglądał jego 
samochód po wjechaniu na 
przeszkodę.

- Przejeżdżałem akurat 
przez Steblów trasą woje-
wódzką, było około godziny 
4.00 – relacjonuje mężczy-
zna (dane do wiadomości 

redakcji). - Przejechałem 
po kracie studzienki, która 
została wyjęta i położona na 
środku drogi. 

Dokończenie na str. 4.

Niebezpieczne głupie żarty 
W Steblowie kolejny raz ktoś powyciągał pokrywy ze studzienek oraz kratki ściekowe poukła-
dał w nocy na środku drogi wojewódzkiej. Zostało uszkodzone co najmniej jedno auto, ale 
mogło dojść do tragedii.
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Zakład Pogrzebowy 

 ul. Prudnicka 110 Steblów tel. 77 466 45 45
ul.Piastowska 38a, Krapkowice  tel. 77466 15 70

Kom. 601 74 74 75

PODZIĘKOWANIA

Wszystkim, którzy uczestniczyli 

w uroczystościach pogrzebowych 

śp. Bolesława Wnuk 

pragniemy wyrazić serdeczne podziękowania,

 wdzięczność i szacunek.

Pogrążona w smutku rodzina

„Można odejść na zawsze,  
by stale być blisko…”  
Ks. Jan Twardowski

W niedzielę 2 czerwca odbył się pierwszy plenerowy ślub przy zabytkowym parku 
Zamku w Mosznej. Udzielił  go Adamowi Niewaldzie i Beacie Motak wójt gminy 
Strzeleczki Marek Pietruszka. Nowożeńcom składamy najlepsze życzenia! (mar)

Dane są nieco bardziej 
optymistyczne, bo według 
informacji opublikowanych 
przez resort zdrowia nie od-
notowano ani jednego przy-
padku śmiertelnego. Ilość 
zakażeń na poszczególne dni 
prezentuje się następująco: 

- wtorek 1 czerwca – 0 
przypadków,

- środa 2 czerwca – 2 
przypadki,

- czwartek 3 czerwca – 4 
przypadki, 

- piątek 4 czerwca – 0 
przypadków, 

- sobota 5 czerwca – 2 
przypadki, 

- niedziela 6 czerwca – 4 
przypadki,

- poniedziałek 7 czerwca 
– 0 przypadków.

W czerwcu miało miej-
sce kolejne luzowanie obo-
strzeń. W przypadku imprez 
i zgromadzeń publicznych 
limit został zwiększony do 
150 osób. Istnieje również 
możliwość prowadzenia 
targów, konferencji i wy-

staw z limitem 1 osoby na 
15 metrów kwadratowych. 
W transporcie zbiorowym 
obowiązywać będzie do 75 
procent obłożenia z obo-
wiązkiem zakrywania nosa i 
ust.

(mim)

Koronawirus: 12 przypadków, zero zgonów 
W ostatnim tygodniu w powiecie krapkowickim odnotowano 12 przy-
padków zakażeń Covid-19. 

KUPIĘ 30 sztuk 
UŻYWANYCH (całe, 
nieuszkodzone) PŁYT 
CHODNIKOWYCH 
o wymiarach:  

50 cm x 50 cm.
Tel.696 02 65 65  

Szczere wyrazy współczucia dla 

Pani Izabeli Mazur 
z powodu śmierci 

OJCA
składają 

Zarząd i Pracownicy 

Krapkowickiego Centrum Zdrowia Sp. z o.o. 

Mieszkańcy Pietnej od 
lat skarżą się na piratów dro-
gowych pędzących główną 
drogą, a policyjne kontrole 
w tym miejscu to potwier-
dzają – ale nie odstraszają, 
jak widać, od łamania prze-
pisów. W sobotę 5 czerwca 
policyjna grupa Speed inter-
weniowała tam 3 razy. 

O godzinie 9.40 funkcjo-
nariusze patrolujący tę trasę za-
trzymali tu 25-letniego miesz-
kańca powiatu głubczyckiego, 
który jechał przez wieś, mając 
na liczniku volkswagena 106 
km/h. O 13.03 wpadł kierow-

ca kolejnego volkswagena, któ-
ry pędził 108 hm/h. Okazał się 
nim 26-latek z powiatu krap-
kowickiego. Dokładnie pół 
godziny później wpadł trzeci: 
tym razem kierowca mercedesa 
przydepnął gaz aż do prędkości 
122 km/h – i był nim również 
mieszkaniec naszego powiatu 
w wieku 26 lat.

Przypomnijmy, dozwo-
lona maksymalna prędkość 
w tym miejscu to 50 km/h. 
Wszyscy delikwenci stracili 
prawo jazdy na 3 miesiące, 
otrzymali też po 10 punk-
tów karnych oraz mandaty 
w wysokości 400-500 zł. 

(bes) 

W Pietnej  
pędzą jak szaleni
W ciągu jednego dnia aż trzech kierowców straciło prawo jazdy za 
zbyt szybką jazdę w tym miejscu. Rekordzista przekroczył dozwolo-
ną prędkość o ponad 70 km/h.

Kolizja miała miejsce 
w czwartek 3 czerwca o 
godzinie 17.45. Zawinił 
26-letni mieszkaniec woje-
wództwa śląskiego kierujący 
osobowym volkswagenem. 
Mężczyzna dokonując ma-

newru wyprzedzania, nie 
upewnił się, czy są ku temu 
odpowiednie warunki, co 
doprowadziło do zderzenia 
z prawidłowo jadącym for-
dem, który skręcał akurat do 
przydrożnej kapliczki. 

Na szczęście nikomu nic 
się stało. Obaj kierowcy – 
jak sprawdzono – byli trzeź-
wi. Sprawca został ukarany 
mandatem karnym.

(bes)

Wyprzedzanie  
zakończył kolizją

Do niebezpiecznego zdarzenia drogowego doszło w Boże Ciało na 
drodze wojewódzkiej pomiędzy Dobrą a Strzeleczkami. 
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Uszkodziłem sobie oponę 
i felgę, na szczęście szybko nie 
jechałem, ale gdyby ktoś jechał 
szybciej, to mogło się skończyć 
dla niego znacznie gorzej… - 
informuje czytelnik.

Jak się okazuje, to nie 
jedyny „żarcik” chuliganów, 
bo inaczej sprawców takich 
niebezpiecznych sytuacji 
trudno nazwać. Zniszczyli 
oni również banery miejsco-
wego gospodarstwa uprawy 
szparagów, porozkładali też 
na drodze bale drewna (jed-

na osoba napisała, że jadąc 
tą trasą po godzinie 2.00, 
zauważyła je „w porę” i usu-
wała z drogi, aby nie doszło 
do wypadku). Jak można 
wyczytać w komentarzach 

oburzonych mieszkańców 
wioski, takie sytuacje miały 
już miejsce również w prze-
szłości i to nie raz. Bywało, 
że oprócz pokryw studzienek 
rozrzucana jest też kostka 
brukowa czy – jak dowie-
dzieliśmy się w komendzie 
policji – również słupki he-
liometryczne powyrywane 

z pobocza. Kiedyś może tu 
dojść w końcu do tragedii. 
Steblowianie uważają, że po-
licja powinna niezwłocznie 
zająć się poszukiwaniami 
„żartownisiów” bez wy-
obraźni, którzy poczynają 
sobie coraz śmielej.

- Obecnie prowadzimy 
czynności związane tylko z 
jednym zgłoszeniem, jakie 
do nas wpłynęło w sprawie 
spowodowania zagrożenia 
bezpieczeństwa w ruchu 
drogowym - informuje sier-
żant sztabowy Ewelina Kar-
pińska z Komendy Powiato-
wej Policji w Krapkowicach. 
- Pochodzi ono od kierowcy 
mercedesa, który uszkodził 
sobie samochód i dotyczy 
tylko jednej zdemontowanej 
studzienki. O innych rze-
czach nie otrzymaliśmy po-
wiadomień, ale oczywiście, 
jeśli takie wpłyną, zajmiemy 
się tym.

Takiego zgłoszenia cało-
ściowego dotyczącego zagro-
żeń może dokonać np. sołtys 
miejscowości. 

(bes), fot. czytelnik 

Dokończenie ze str. 1.

Niebezpieczne  

głupie żarty 

Ktoś powyciągał kratki i pokrywy studzienek i po-
układał na drodze. 

Prężnie działający 
druhowie z Odrowąża 
zapraszają do udziału w 
zbiórkach małych straża-
ków. Jest to kilkudziesię-
cioosobowa grupa dzieci, 
która chciałaby lepiej 
poznać pożarnictwo. Ze 
względu na ilość członków 
uczestników podzielono 
na dzieci starsze i młodsze. 
Mali druhowie dzięki po-
znanej wiedzy startują w 
konkursach pożarniczych, 
poznają sprzęt, a nawet 
ratują ludzi. Ci, którzy 
już zrzeszeni są w ma-
łych strażakach, tłumaczą 
nam, że to coś więcej niż 
hobby czy dobra zabawa. 
Uczestnictwo w zbiórkach 
uczy, czym jest prawdziwa 
odpowiedzialność i bezpie-
czeństwo mieszkańców. 

Działalność OSP budzi 
ciekawość wśród dzieci. 
Wyrazem tego był cho-
ciażby pokaz strażacki zor-
ganizowany z okazji Dnia 
Dziecka przed budynkiem 
szkoły podstawowej w 
Malni. Dzieci bardzo 

uważnie słuchały tego, co 
mówili strażacy.

- Zaprezentowaliśmy 
sprzęt, który znajduje się 
na wyposażeniu samo-
chodu Mercedes GBA Rt 
449[o]45 oraz zapoznali-
śmy dzieci z działalnością 

Ochotniczej Straży Pożar-
nej – informują strażacy.

Pierwszą zbiórkę dla 
dzieci zaplanowano na 8 
czerwca na godzinę 17.00. 

(mim), fot. (OSP 
Odrowąż)

Zapraszają małych strażaków
Trwa stopniowe luzowanie obostrzeń i wiele organizacji przywraca 
swoją działalność. Między innymi robi to Ochotnicza Straż Pożarna w 
Odrowążu, która po długiej przerwie wraca do zbiórek małych stra-
żaków. 

Nawet najmłodsi mogą zostać strażakami.
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O aferze z M. w roli 
głównej pisaliśmy w „Ty-
godniku Krapkowickim” 
11 maja w artykule „Ak-
tor, polityk, skandalista… 
Gwałciciel?”, rozpisywały 
się też media ogólnopol-
skie… Zrobiło się o nim 
głośno, bo w pierwszych 
dniach maja „Neewsweek” 
z szokującymi detalami 
opisał relacje jego ofiar, 
które miał wykorzystywać 
seksualnie. Były to nasto-
latki marzące o karierze 
modelek, którym oferował 
sesje zdjęciowe. 

Przypomnijmy, 20 
października 2020 r. 
Sąd Rejonowy w War-
szawie-Żoliborzu uznał 
Bartłomieja M. winnym 
zgwałcenia i wymuszenia 
czynności seksualnej na 
16-latce. Skazał go za ten 
czyn na karę  2 lat i 11 
miesięcy więzienia. Zabro-

nił także zbliżania się do 
ofiary na odległość mniej-
szą niż 500 metrów przez 
10 lat i nakazał zapłatę 10 
tys. zł nawiązki. Wyrok 
jest wciąż nieprawomocny. 
„Newsweek” dotarł jednak 
również do innych ofiar, 
co więcej 18 maja opu-
blikował kolejny reportaż 
na ten temat – zgłosiła się 
bowiem kolejna dziewczy-
na (tym razem z Opola). 
Pytany o komentarz w tej 
sprawie M. twierdził, że 
jest niewinny i dowiedzie 
tej niewinności w sądzie 
apelacyjnym.

1 czerwca o M. znów 
zrobiło się jednak głośno, 
bo policja zatrzymała go 
na polecenie prokuratury, 
która wystąpiła do sądu o 
tymczasowe aresztowanie. 
54-latkowi przedstawiono 
zarzut gwałtu na 3 nasto-
latkach w wieku 15-17 lat, 

a także nawiązywania kon-
taktów z małoletnimi w 
celu dokonywania na nich 
przestępstw seksualnych 
oraz posiadania pornogra-
fii z udziałem osób poniżej 
15. roku życia. W komu-
nikacie ogłoszonym przez 
prokuraturę w tej sprawie 
wyczytać można, że ofiar 
może być więcej, ponieważ 
do organów ścigania zgła-
szają się kolejne pokrzyw-
dzone. Trwa intensywne 
śledztwo i nie wyklucza 
rozszerzenia zarzutów.

Pochodzącemu z Krap-
kowic aktorowi i foto-
grafowi, który znany jest 
w tych stronach również 
m.in. z tego, że dwukrot-
nie kandydował z krapko-
wickiej listy PiS do Sejmu 
(bezowocnie), grozi do 12 
lat pozbawienia wolności.

(bes)

Aktor z Krapkowic  
trafił do aresztu 

54-letni Bartłomiej M., który już jesienią ub. r. został skazany 
na blisko 3 lata więzienia za zgwałcenie i wymuszenie czynności 
seksualnych na nastolatce, został 1 czerwca zatrzymany i tymcza-
sowo osadzony w areszcie na polecenie Prokuratury Okręgowej 
w Warszawie. Wcześniej, jako że wyrok był nieprawomocny (M. 
złożył apelację), odpowiadał z wolnej stopy. Teraz usłyszał kolej-
ne zarzuty.
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Od sierpnia 2020 r. w 
ramach projektu „Krypto-
nim G.H.O.S.T. – Badamy 
Nieznane” zamieścili 48 �l-
mów różnej długości – np. 
badając nawiedzone ruiny 
pałacu w Strzebniku, nawie-
dzony dom w Myszkowie, 
bunkier w Rudzie Śląskiej, 
przeklęte miejsca, tajem-
nicze cmentarze, miejsca 
zbrodni… Czasem miejsce 
jest tak bardzo nawiedzone, 
że jest mu poświęcony wię-
cej niż jeden odcinek, gdyż 
poszukiwacze wracają, aby 
badania powtórzyć. 21 maja 
opublikowali 48-minutową 
relację z nocnej eksploracji 
ruin w Krapkowicach. To 
„Sprawa nr 31 – szpital w 
Krapkowicach”.

Skąd wziął się pomysł, 
iż jest nawiedzony? Jak się 
okazuje, nie jest to jedyny 
�lm, jaki można znaleźć 
na YouTube, poświęcony 
tajemnicom tego miejsca i 
sugerujący, że można tu spo-
tkać ducha, choć… pierw-
szy sugerujący, że fachowcy 
profesjonalnie to zbadali i 
potwierdzili. 

Podobno o starym szpi-
talu od dawna krążyły już 
takie pogłoski, choć można 
było odnieść wrażenie, że 

autorzy wcześniejszych �l-
mików raczej bardziej chcą 
zobaczyć ducha, niż im się 
to udaje. W maju 2015 roku 
utworzony został 15-minu-
towy �lm „Duch szpitala w 
Krapkowicach”, w którym 
kilka nastolatek tropi du-
cha „kobiety z martwym 
dzieckiem”, jest trochę o 
historii tego miejsca, są re-
lacje „świadków” i krótkie 
rzekomo amatorskie �lmiki, 
wrażenie psuje jednak fakt, 
że duch ma na długą, stylo-
wą suknię ubraną zimową 
kurtkę… Dwa lata później, 
w roku 2017, mamy kolejne 
nagranie – „Nawiedzony 
szpital Krapkowice” – tylko 
4 minuty, autorzy wyglądają 
na jeszcze młodszych, a �lm 
w zasadzie pokazuje tylko, 
jak włamują się przez okno 
i penetrują budynek… W 
grudniu 2020 roku do 
opuszczonej lecznicy w 
Krapkowicach zapuściła się 
jednak grupa Youtuberów 
Urban Exploration i na-
grała �lm pt. „Opuszczony 
szpital w środku miasta” 
(25 minut) - tu też jednak-
że żadnych upiorów nie da 
się zauważyć… Te �lmiki 
prawdopodobnie zwabiły 
tu jednak ekipę G.H.O.S.T. 

do bardziej fachowych 
poszukiwań anomalii ener-
getycznych. Swój przyjazd 
motywują tak: „szpital w 
Krapkowicach jest bardzo 
tajemniczym miejscem, a 
jego lokalizacja dość nie-
tuzinkowa. Schowany w 
gąszczu drzew jest mało 
widoczny. Postanowiliśmy 
sprawdzić czy w jego środku 
pojawiają się zjawiska para-
normalne. Jak się okazuje 
coś w tym miejscu siedzi i 
nie jest ono chyba przyjaźnie 
nastawione... Zapraszamy 
do oglądania, zachęcamy do 
zalajkowania fanpage’u”.

Ekipa Projektu Krypto-
nim G.H.O.S.T. powołuje 
się nie tylko na swoje do-
świadczenie w tej materii, 
ale dysponuje też profesjo-
nalnym sprzętem – to m.in. 
kamera kinect SLS, jaka de-
dykowana jest przez produ-
centów właśnie „do badań 
zjawisk paranormalnych”. 
Zawiera system projekcji 
światła podczerwonego i 
dwa czujniki CMOS, które 
mogą obliczać informacje 
3D z obiektów znajdują-
cych się w pobliżu kamery 
i otaczającego ich świata, 
„pozwalając na wykrywanie, 
animowanie i śledzenie dy-

namiki niewidocznych dla 
innych urządzeń anomalii”. 
Dzięki technologii wykry-
wania niewidzialnej energii 
kinetycznej (kinesis) wcho-
dzącej w interakcję z otocze-
niem oraz mapowania ich 
w 3D, rozsławionej przez 
wynalazcę urządzeń para-
normalnych Billa Chappel-
la w programach takich jak 
„Ghost Adventures”, każdy 
może zobaczyć ducha. I ta-
kie tajemnicze byty (a może 
jeden przemieszczający się 
tajemniczy byt?) widać na 
�lmie z Krapkowic. Tak 
na marginesie zauważając, 
został on zrealizowany 
przez autorów, którzy jak 
można mniemać, weszli na 
prywatny teren bez zgody 
jego właściciela… Ale i bez 
większego trudu, bo obiekt 
stoi wszak otworem dla każ-
dego. 

Tym, którzy chcieliby 
�lm zobaczyć (https://www.
youtube.com/c/Krypto-
nimGHOST/videos), nie 
będziemy odbierać frajdy 
(lub rozczarowania) i opo-
wiadać, co pokazują kolejne 
kadry. Każdy powinien sam 
ocenić, co widzi i jak to in-
terpretuje. Dość powiedzieć, 
że �lm cieszy się w porów-

naniu do innych produkcji 
na tym kanale sporym za-
interesowaniem. W ciągu 
2 tygodni obejrzano go już 
ponad 8 tys. razy. Być może 
dlatego, że tutejszy duch, 
choć nie odpowiadał na 
powtarzane po wielokroć 
wezwania („wzywam i ape-
luję: do wszystkich duchów, 
bytów , istot nie z tego świa-
ta, aby się ujawniły  i zama-
nifestowały”), dał się jednak 
przyłapać kilkakrotnie m.in. 
obok laboratorium, pra-
cowni rentgenowskiej oraz 
w… toalecie! Oglądający 
wyrażają swoje pochwały i 
zachwyty pod �lmem oraz 
spostrzeżenia:

„Świetny odcinek. To 
totalny hicior: duch na ki-
belku. Tego to nie było extra 
materiał”; „24: 27 - ewident-
nie słychać skrzypiące drzwi 
w tle”; „ewidentnie słychać 
jakiś szept jakby kobiety lub 
dziecka oraz pod koniec cie-
kawa sprawa…”; „Coś tam 
jest i nie bardzo chciało z 
wami współpracować”…

Są też bardziej życiowe 
spostrzeżenie : „fajny od-
cinek, szpital kiedyś tętnił 
życiem, ratował ludzi, teraz 
smutno sobie podupada, 
szkoda, ale co robić…”.

W związku z dużą popu-
larnością �lmu postanowi-

liśmy zwrócić się o komen-
tarz do osoby, która kiedyś 
(szpital funkcjonował w tym 
budynku do 2010 roku) 
pracowała w tym miejscu. 
Co ciekawe… potwierdziła 
ona, że wśród personelu już 
wtedy krążyły pogłoski o 
duchu!

- Niektórzy w to wie-
rzyli, inni nie, bać się nikt 
raczej nie bał, ale mówiło 
się o tym, że coś straszy – 
mówi była pielęgniarka. - W 
nocy, gdy korytarze były 
puste, czasem słychać było 
kroki, bywało, że trzaskały 
drzwi lub wiadra, czasem 
coś się przewróciło samo… 
Obejrzałam ten �lmik z cie-
kawości i zaskoczyło mnie, 
że ta aparatura wykazywała 
jakieś anomalie właśnie w 
tych miejscach, o których 
się mówiło, że tam straszy. 
To właśnie były łazienki, 
okolice pracowni rtg oraz 
przy laboratorium!

Wierzyć, nie wierzyć, 
bać się czy nie bać, indywi-
dualna decyzja dla każdego. 
Władze i służby miejskie 
Krapkowic powinny się 
jednak bać na pewno – że 
po takiej emisji amatorów 
nielegalnych eksploracji 
„nawiedzonych” ruin może 
być jeszcze więcej niż było 
dotychczas. Obiekt nie jest 
zabezpieczony i, choć ma 
właściciela, faktycznie wy-
gląda to tak, że nikogo nie 
obchodzi, co tu się dzieje. 
A może dojść w końcu do 
tragedii…

Beata Szczerbaniewicz, 
fot. (kb)

Dokończenie ze str. 1.

Duchy w Krapkowicach?
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- Jak wygląda współ-
praca z samorządami z 
całego powiatu? Ostatnio 
nie tylko podpisujecie 
umowy o współfinanso-
waniu dodatkowych służb 
policjantów, ale kolejne 
gminy dają wam pienią-
dze na nowy radiowóz…

- No właśnie, cieszy 
mnie bardzo to, co sama 
Pani powiedziała i co po-
twierdzam, że te stosunki 
są dobre. Świadczą o tym 
chociażby umowy o współ-
�nansowaniu służb ponad-
normatywnych. Gmina 
Zdzieszowice przekazała 
na nie zgodnie z zawartym 
porozumieniem na rok bie-
żący 20 tys. zł, podobnie 
starostwo powiatowe - też 
20 tys. zł i gmina Krap-
kowice – 20 tys. zł, nato-
miast gmina Walce – 15 
tys. zł. Z gminą Gogolin 
ta współpraca wygląda 
inaczej: samorząd �nansuje 
wspomniane 4 etaty dziel-
nicowych i jest to też spory 
wydatek. Ponadto, jak już 
wspominałem, zbieramy na 
nieoznakowany radiowóz. 
Koszt takiego samochodu 
nie jest dokładnie określo-
ny, będzie znany po prze-
targu, ale to jest około 100 
tysięcy złotych. Na chwilę 
obecną dostaliśmy już 15 
tys. zł od starostwa powia-
towego i otrzymałem już 
informację od wójta gminy 
Walce, że rada przychyliła 
się też do naszej prośby i 

przeznaczy na ten cel 12 
tys. zł. Gmina Krapkowice 
też zadeklarowała wsparcie, 
ale nie mamy jeszcze po-
rozumienia w tej sprawie, 
więc nie mogę wypowiadać 
się na temat deklarowanej 
kwoty. Czekamy tu jeszcze 
na odzew z gminy Strze-
leczki i mam nadzieję, że 
będzie on też pozytywny. 
Ponadto jestem już też po 
wstępnych rozmowach z 
panią burmistrz Zdzieszo-
wic i z panem burmistrzem 
Gogolina – ale te kolejne 
rozmowy są już ukierun-
kowane na pozyskanie ko-
lejnego nieoznakowanego 
samochodu…

- Szykujecie się już 
powoli do przeprowadzki 
do nowej komendy? Bu-
dynek prawie gotowy…

- Według informacji, 
które otrzymuję, budynek 
będzie mógł zostać oddany 
do użytku już w październi-
ku. Prace są zaawansowane, 
pomieszczenia - pomalowa-
ne, wykafelkowane, mają 
zamontowane ościeżnice, 
zamawiane są już meble, 
choć trwają jeszcze pewne 
ustalenia w tym zakresie. 
Wszystko wskazuje na to, 
że termin będzie dotrzyma-
ny, więc szykujemy się już 
powoli do przeprowadzki. 
Zdajemy sobie sprawę, że 
to będzie spore przedsię-
wzięcie logistyczne!

- W ostatnim czasie w 
całym kraju – nie tylko w 

Krapkowicach – widoczny 
był spadek zaufania spo-
łeczeństwa do policji, co z 
pewnością miało związek 
z aktualną sytuacją i po-
dejmowanymi działania-
mi. Ale żeby to zaufanie 
wzmocnić, potrzebne są 
działania lokalne, ma Pan 
pomysły – jakie?

- Zaufanie spadło w 
związku z obostrzeniami 
covidowymi, a my mie-
liśmy i mamy związaną z 
tym niewdzięczną rolę do 
spełnienia. Funkcjonariu-
szami czasem w związku z 
pełnionymi obowiązkami 
też targają różne emocje, 
nie zawsze jest łatwo, ale 
taki mamy zawód. Nie 
zawsze można być dobrym 
policjantem, czasem jeste-

śmy odbierani negatywnie 
i wtedy poparcie spada. 
Mam nadzieję, że je od-
budujemy wraz z poprawą 
sytuacji i luzowaniem 
obostrzeń. To zresztą nie 
tylko niewdzięczna rola, 
ale i duża ilość dodatko-
wych obowiązków, którym 
musieliśmy sprostać. W 
ubiegłym roku policjanci 
z Krapkowic dokona-
li chociażby 14 tysięcy 
sprawdzeń, czy obywatele 
przestrzegają obowiązku 

kwarantanny, to czasowo 
mocno obciąża funkcjo-
nariuszy, że nie wspomnę 
o innych dodatkowych 
czynnościach… Będziemy 
starać się wzmacniać to za-
ufanie poprzez różne dzia-
łania. Ja jako komendant 
chciałbym swoją służbę peł-
nić pod hasłem: po pierw-
sze człowiek. Zdaję sobie 
sprawę, że trudno wszystko 
przewidzieć i wszystkich 
zadowolić, że może w 
przyszłości zdarzy się, że 
ktoś się poskarży jeszcze 
na policję z jakiegoś powo-
du, ale moje założenie jest 
takie, że chcę być otwarty 
na zgłaszane problemy. Jeśli 
ktoś czuje niemoc w jakiejś 
sytuacji i chciałby ze mną 
porozmawiać, to zawsze 
może się ze mną skontakto-
wać, wystarczy zadzwonić 
do sekretariatu i umówić 
się na rozmowę, ja chęt-
nie porozmawiam. Myślę, 
że niedługo wrócimy do 
normalności i obywatel 
będzie mógł też przyjść 
osobiście, taki czas dla 
obywatela wyznaczony jest 
w poniedziałki do godziny 
17.00. Obecnie z uwagi na 
sytuację jest to ograniczone 
do maili, listów – no i tele-

fonów właśnie. Takie tele-
fony już zresztą miałem w 
różnych sprawach. Jest też 
oczywiście Krajowa Mapa 
Zagrożeń Bezpieczeństwa, 
gdzie można też informo-
wać o różnych problemach. 
Bardzo ważne są też podej-
mowane przez policjantów 
różnego rodzaju działania 
pro�laktyczne. Myślę o 
spotkaniach z mieszkańca-
mi od przedszkolaków, po-
przez uczniów, osoby do-
rosłe, aż do seniorów, aby 
uświadamiać wszystkich, 
jak ustrzec się różnych 
niebezpieczeństw, nie paść 
o�arą przestępstwa. Za-
ufanie będziemy też rzecz 
jasna zdobywać dobrymi 
wynikami naszej pracy: 
wykrywalnością, spadkiem 
przestępczości i dążeniem 
do spadku ilości wypad-
ków – czyli działalnością 
grupy Speed, kontrolą 
kierowców… Za większość 
wypadków odpowiada wy-
muszenie pierwszeństwa 
oraz nadmierna prędkość. 
Tu wciąż wiele mamy do 
działania!

- Dziękuję 
za rozmowę.

Z komendantem Komendy Powiatowej Policji w Krapkowicach nadkomisarzem Rafałem Lejczakiem rozmawia Beata Szczerbaniewicz - część 2.

Mam nadzieję pełnić tu służbę jak najdłużej

Jako komendant chciałbym swoją służbę pełnić pod 
hasłem: po pierwsze człowiek - mówi  nadkom. Rafał 
Lejczak.
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Zajęcia ruchowe dla 
seniorów

Od 1 czerwca ruszyła 
gimnastyka dla seniorów. 
Zajęcia odbywają się o go-
dzinie 8.30 w sali Gminne-
go Ośrodka Kultury. Takie 
same zajęcia mają miejsce 
w świetlicy w Dobrej o 
godzinie 9.40. Uczestnicy 
proszeni są o zabranie ze 
sobą mat do ćwiczeń. Więcej 
informacji w biurze GOK-u 
lub pod numerem telefonu 
77 466 96 96.

Urząd przyjmuje 
interesantów

Urząd Gminy Strzeleczki 
wznawia przyjęcia interesan-
tów. Pracownicy magistratu 
proszą jednak o zachowanie 
ostrożności i reżimie sanitar-

nym. Przed wejściem do bu-
dynku obowiązkowo należy 
zdezynfekować ręce. Podczas 
przemieszczania się w urzę-
dzie obowiązuje klientów 
nakaz zakrywania ust i nosa.

Urzędnicy nadal zachę-
cają do załatwiania spraw 
telefonicznie. Numery te-
lefonów do poszczególnych 
referatów dostępne są na 
stronie internetowej www.
strzeleczki.pl. Wszelką ko-
respondencję z urzędem 
można również wrzucać do 
skrzynki podawczej usytu-
owanej na zewnętrz budyn-
ku.

Docenili robotników
Uczniowie Szkoły Pod-

stawowej w Zielinie spotkali 
się z kierownikiem budowy, 

który nadzoruje prace pro-
wadzone na drodze woje-
wódzkiej 409 biegnącej koło 
szkoły. Kilka dni później 
szkoła zaprosiła pracowni-
ków na słodkie śniadanie, 
doceniając w ten sposób 
ciężką pracę ekipy remonto-
wej.

Poznać Peru
W tej samej szkole dzieci 

miały okazję uczestniczyć 
w spotkaniu z misjonarzem 

księdzem Henrykiem Pocze-
śniokiem. Kapłan przybliżył 
dzieciom kulturę Peru. Wi-
zyta pozwoliła nieco lepiej 
zrozumieć świat, gdzie kaj-
many są codziennością. Jak 
przyznają uczestnicy, było 
to bardzo ciekawe i nowe 
doświadczenie.

Tradycja robi 
wrażenie

Mowa o ołtarzach na 
Boże Ciało, które corocznie 

i z niezwykłą pieczołowito-
ścią są wykonywane przez 
mieszkańców Racławiczek. 
Oprócz tego – misternie 
usypane dywany z kwiatów 
i ziół polnych. W przypadku 
tej miejscowości jest to już 
wielowiekowa tradycja.

- To misternie wykona-
ne dzieła, które powstają w 
pocie czoła przy ogromnym 
nakładzie pracy – mówi z 
uznaniem wójt Marek Pie-
truszka.

Dodatkowe 
szczepionki, 

szczepienia bez 
rejestracji

W uroczystość Bożego 
Ciała mieszkańcy Strzele-
czek mieli możliwość za-
szczepienia się w ośrodku 
zdrowia preparatami �rmy 
P�zer. Dostępnych było ok 
400 dawek. Od drugiego ty-
godnia czerwca gmina chce 
w każdą niedzielę miesiąca 
przeprowadzać szczepienia 
bez rejestracji.

- Miejscem szczepień 
byłby ośrodek zdrowia w 
Strzeleczkach. – mówi wójt. 

(mim),  
fot. (SP Zielina), (mp)

Ołtarze w Racławiczkach jak co roku zostały przygo-
towane bardzo kunsztownie. 

Ekspresem przez gminę

Szkoła w Zielinie zaprosiła pracowników na śniadanie.

Uczniowie zapoznali się z kulturą Peru.

Dzień Dziecka orga-
nizowany przez Gminny 
Ośrodek Kultury i Urząd 
Gminy w Strzeleczkach to 
już długoletnia tradycja. Or-
ganizatorzy mają szczęście 
nie tylko co do frekwencji, 
ale także pogody. Również w 
tym roku świeciło słońce, co 
jeszcze bardziej zachęciło do 
wyjścia z domu w tak piękne 
popołudnie.

Impreza rozpoczęła się od 
biegów dzieci i młodzieży, w 
których udział mogli wziąć 
przedszkolaki i uczniowie 
szkół podstawowych.

- Kondycja mieszkańców 
gminy po pandemii jest bar-
dzo dobra – żartował wójt 
Marek Pietruszka.

Dużo radości dostarczył 
uczestnikom święta zespół Per-
fectto. W programie znalazły 
się również między innymi 
tańce, przeciąganie liny, bańki 
mydlane, siatkówka z piłką 
XXL, kolorowe warkoczyki 
czy wizyta dużej maskotki. 
Ponadto pociechy mogły spró-
bować swoich sił na torze prze-
szkód. Uśmiechy na twarzach 
wywołały darmowe atrakcje 
w postaci dmuchańców. Nie 
mogło też zabraknąć słodkich 
smakołyków w postaci waty 
cukrowej i popcornu.

Organizacja Dnia Dziecka 
to wielkie logistyczne zadanie. 
Cała impreza koordynowana 
była przez dyrektor GOK-u 
Annę Kuźnik i innych ani-

matorów, którzy dwoili się i 
troili, żeby dogodzić najmłod-
szym, a z ich ust nie schodziły 
szerokie i szczere uśmiechy. 
Nieoceniona okazała się być 
pomoc klubu LKS Strzeleczki 
wraz z prezesem Adrianem 
Suchanem na czele i pomocą 
Waltera Geislera. 

Biegi odbywały się w 
kilku kategoriach. Grupa 

przedszkolaków pokonywała 
dystans 100 m i w sumie po-
nad 50 dzieci zapisało się na 
miejscu. Z kolei uczniowie 
zapisywali się w szkołach we-
dług poniższych kategorii: 

klasa I 2013 - 200 m (chłop-
cy i dziewczyny),

klasa II 2012 - 200 m 
(chłopcy i dziewczyny),

klasa III 2011 - 200 m (chłopcy 
i dziewczyny),

klasa IV 2010 - 300 m (dziew-
czyny), 400 m (chłopcy),

klasa V 2009 – 300 m (dziew-
czyny), 400 m (chłopcy),

klasa VI 2008 – 300 m (dziew-
czyny), 400 m (chłopcy),

klasa VII 2007 – 400 m (dziew-
czyny), 500 m (chłopcy),

klasa VIII 2006 – 400 m 
(dziewczyny), 500 m (chłopcy).

Po sportowych zmaga-
niach wójt wręczył zwy-
cięzcom dyplomy, medale i 
upominki. Kolejna szansa na 
zwycięstwo – już za rok.

(mim), fot. (nika)

Dla zwycięzców przygotowano m.in. dyplomy i medale.

Sport, animacje i dobra zabawa
Rozgrywki sportowe, animacje dla dzieci i przede wszystkim moc darmowych atrakcji - to wszystko czekało na mieszkańców z okazji Gminnego 
Dnia Dziecka, który odbył się w sobotę 5 czerwca na boisku w Strzeleczkach.

Dzień Dziecka był świętem dla całych rodzin.
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Istotą przedsięwzięcia jest 
również wyróżnienie tych 
funkcjonariuszy policji, któ-
rzy charakteryzują się wyjąt-
kowym profesjonalizmem, 
empatyczną postawą i 
umiejętnościami w obsza-
rze indywidualnej pomocy 
osobom krzywdzonym, w 
tym dotkniętych przemocą 
w rodzinie.  Konkurs „Po-
licjant, który mi pomógł” 

jest kolejnym działaniem 
polskiej policji, która w ten 
sposób poddaje się społecz-
nej ocenie podejmowanych 
działań, sama zaś nominacja 
policjanta jest szczególnym 
wyróżnieniem świadczącym 
o aprobacie inicjatyw na 
rzecz bezpieczeństwa osób.

Zgodnie z regulaminem 
konkursu, zgłoszenia poli-
cjanta do konkursu może 
dokonać osoba indywidual-
na, instytucja lub organiza-
cja.

(mar)

Wyróżnij policjanta
Biuro Prewencji Komendy Głównej Policji organizuje ogólnopolski 
konkurs „Policjant, który mi pomógł”. Głównym celem konkursu jest 
w szczególności promocja postaw i umiejętności policjantów osobi-
ście zaangażowanych w pomoc osobom krzywdzonym.

Łączna liczba zaświad-
czeń lekarskich wystawio-
nych w 2020 r. nie odbiegała 
znacząco od danych sprzed 
pandemii, ale przeciętnie 
chorowaliśmy dłużej niż 
wcześniej. W minionym 
roku lekarze w Polsce wypi-
sali niemal 22,2 mln zwol-
nień lekarskich z tytułu cho-
roby własnej. To liczba tylko 
trochę wyższa niż w 2019 r., 
kiedy zaświadczeń było 19,9 
mln. Chorowaliśmy za to 
trochę dłużej, bo liczba dni 
absencji w pracy sięgnęła 
286,1 mln, a to o 4,4 proc. 
więcej niż w 2019 roku.

- W województwie opol-
skim lekarze wystawili w 
poprzednim roku 532 tysiące 
zaświadczeń o czasowej nie-
zdolności do pracy z tytułu 
choroby własnej, z tego 19,2 
tysięcy z powodu Covid-19. 
W całym kraju na ponad 22 
miliony zaświadczeń lekar-
skich wystawionych w 2020 
r., te z tytułu koronawirusa 
to 642,3 tysiące. Przeciętna 
długość zwolnienia w naszym 
regionie liczona w dniach 

wyniosła 11,58 przy prze-
ciętnej w całym kraju 12,90 
– mówi Sebastian Szczurek, 
regionalny rzecznik prasowy 
ZUS w województwie opol-
skim. 

W ubiegłym roku Polacy 
najczęściej chorowali w mar-
cu i październiku. Najwięcej 
zaświadczeń lekarskich z ty-
tułu choroby własnej wysta-
wiono w marcu 2020 r. Było 
to 2,8 mln e-zwolnień, co w 
porównaniu do miesiąca po-
przedniego oznaczało wzrost 
o 44,7 proc. Równie duża 
liczba zaświadczeń lekarskich 
została wystawiona w paź-
dzierniku, kiedy to z tytułu 
choroby własnej wydano 2,7 
mln zaświadczeń, tj. o 57,2 
proc. więcej niż w miesiącu 
poprzednim. Najwięcej za-
świadczeń lekarskich z tytułu 
choroby własnej zostało wy-
stawionych 16 marca 2020 
r. – 293,6 tys. Stanowiły one 
9,8 proc. ogółu zaświadczeń 
wystawionych z tytułu cho-
roby własnej w tym miesiącu.

U osób ubezpieczonych 
w ZUS w 2020 r. najdłuższą 
absencję powodowały: 

• ciąża, poród i połóg – 
17,5 proc. ogółu liczby dni 
absencji (44,9 mln dni ab-
sencji chorobowej), 

• choroby układu kost-
no-stawowego, mięśniowego 
i tkanki łącznej – 16 proc. 
(41,3 mln dni), 

• choroby układu odde-
chowego – 13,7 proc. (35 
mln dni), 

• urazy, zatrucia i inne 
określone skutki działania 
czynników zewnętrznych – 
11,8 proc. (30,1 mln dni), 

• zaburzenia psychiczne 
i zaburzenia zachowania – 
10,8 proc. (27,7 mln dni).

Największy odsetek za-
świadczeń, bo 26,9 proc. wy-
dano osobom w wieku 30-39 
lat. W populacji kobiet było 
to 28,4 proc., w populacji 
mężczyzn – 25,2 proc.

(mar)

Pół miliona zwolnień 
lekarskich na Opolszczyźnie. 

Ile na Covid-19?
Covid-19 nie był najczęstszą przyczyną zwolnień lekarskich, które w ubie-
głym roku trafiły do ZUS. Z danych Zakładu wynika, że przyczyną najwięk-
szej liczby dni chorobowych były… ciąża, poród i połóg.

Uroczystości rozpoczęły 
się w kościele para�alnym 
św. Mikołaja w Krapkowi-
cach. Mszy świętej prze-
wodniczył ksiądz proboszcz 

Krzysztof Pustelak. Następ-
nie procesja wraz z kapła-
nami, służbą liturgiczną, 
wiernymi i orkiestrą przeszła 
przez rynek do ozdobionych 

ołtarzy. Modlitwy zakończy-
ły się w kościele Miłosierdzia 
Bożego. 

(mim), fot. Liturgiczna 
Służba Ołtarza Krapkowice

Celem programu jest 
udzielanie wymiernej regu-
larnej pomocy �nansowej 
osobom starszym będącym 
w trudnej sytuacji życiowej, 
dotkniętym lub zagrożonym 
ubóstwem oraz przeciwdzia-
łania samotności. 

Po przeprowadzeniu 
przez wolontariuszy PZC 
wstępnej analizy i złożeniu 
stosownych dokumentów 
do Centrali Caritas Diecezji 
Opolskiej do udziału w te-
gorocznej edycji programu 
pomocy zostało zakwali�-
kowanych 10 osób z naszej 
para�i. Program realizowany 
jest od 1 kwietnia 2021 r. do 
31 stycznia 2022 r.

Uczestnikami programu 
mogły zostać osoby, które 
spełniały jedno z poniższych 
kryteriów”

a) wiek powyżej 60 
lat, mieszkające samotnie 
będące w trudnej sytuacji 
�nansowej, których średni 

miesięczny dochód netto nie 
przekroczył 1300 zł;

b) osoby w wieku po-
wyżej 60 lat mieszkające we 
wspólnym gospodarstwie 
domowym z inną osobą 
(osobami), w trudnej sy-
tuacji �nansowej, których 
średni dochód miesięczny 
netto nie przekracza 1100 zł 
na osobę.

Uczestnicy programu 
otrzymali karty na zakupy 
przekazane przez Fundację 
Biedronki, które co miesiąc 
zasilane są kwotą 150 zł. 
Karta umożliwia dokonanie 
zakupu artykułów spo-
żywczych w sieci sklepów 
Biedronka. Co ważne, aby 
skorzystać z karty, senior 
nie musi osobiście udawać 
się do sklepu. Zakupy mogą 
dokonać w jego imieniu bli-
scy lub na życzenie wolon-
tariusze PZC – oczywiście z 
zachowaniem zasad bezpie-
czeństwa spowodowanych 
sytuacją pandemiczną.

Do realizacji programu 
czynnie włączyli się wolon-
tariusze naszego para�alnego 
Caritasu, Barbara Szywalska, 
Barbara Gut, Małgorzata 
Glombica, Helena Stęp-
niewska i Stanisław Dżugaj. 
Wolontariusze na bieżąco 
utrzymują kontakt z seniora-
mi i jeśli jest taka potrzeba, 
realizują zakupy według 
życzenia podopiecznych 
włącznie z ich dostarczeniem 
do domu. Możliwość spo-
tkania, rozmowy, wspólnie 
spędzonego czasu, przerwa-
nie samotności są wartością 
dodaną tego programu. 
Słowa księdza Mieczysława 
Malińskiego „Miarą Two-
jego człowieczeństwa jest 
wielkość Twojej troski o 
drugiego człowieka” są dziś 
bardzo czytelne, bo mamy 
się o kogo troszczyć. Osoby 
starsze zamknięte w domach 
czekają na naszą pomoc.

Przewodniczący PZC 
Stanisław Dżugaj

Procesja Bożego Ciała przeszła przez krapkowicki rynek.

Boże Ciało ulicami 
Krapkowic

W czwartek 3 czerwca ulicami Krapkowic przeszła procesja Bożego 
Ciała. Tradycyjnie udano się do 4 ołtarzy z prośbą o błogosławieństwo 
dla domostw i miejsc pracy.

Pomoc dla seniorów
Parafialny Zespół Caritas przy parafii Wniebowzięcia NMP w Krap-
kowicach-Otmęcie już po raz czwarty bierze udział w największym 
niepublicznym programie pomocy dla seniorów pod nazwą „Na co-
dzienne zakupy”. Organizatorem akcji pomocy dla osób starszych i 
niezamożnych jest Caritas Polska oraz Fundacja Biedronki powołana 
przez jej właściciela.
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W tej sprawie zadzwonił 
do naszej redakcji czytelnik 
z Gogolina (dane znane re-
dakcji):

- To jakieś kuriozum, 
żeby organizować imprezę z 
okazji Dnia Dziecka rano, 
gdy ludzie są w pracy, więc 
skorzystać mogą z niej tylko 
nieliczni, inna sprawa, że 
nie rozumiem, dlaczego na 
plakatach nie było podane, 
że ten Dzień Dziecka będzie 
tylko do godziny 16.00 – 
mówił zirytowany miesz-
kaniec Gogolina. - Gdyby 
uczciwie podano taką in-

formację, wiele osób by tam 
nawet się nie wybrało, no bo 
po co  Przez brak informacji 
zostaliśmy wprowadzeni w 
błąd, a moje dzieci zamiast 
uciechy przeżyły rozczaro-
wanie i płakały. Tego dnia 
i tak udało mi urwać się 
wcześniej z pracy więc gdy 
zajechałem tam z trójką dzie-
ciaków, było przed godziną 
16.00. Pracownicy GOK-u 
zwijali już jednak manatki, 
a jedna z pań akurat żegnała 
się przez mikrofon, zaraz po-
tem zaczęli rozmontowywać 
nagłośnienie… Nie tylko ja 
się „odbiłem” w ten sposób, 

bo widziałem też inną rodzi-
nę, która akurat przyszła. A 
znajoma pojechała z dziećmi 
o 17.00, to już było całkiem 
pusto, więc zdziwiła się, cze-
mu imprezy nie było.

Chodzi o Dzień Dziecka 
zorganizowany przed budyn-
kiem GOK-u przy pomniku 
Karolinki 1 czerwca. GOK 
informował o imprezie za 
pomocą plakatów i facebo-
oka, zapraszając dzieci i mło-
dzież. Wstęp miał być wolny. 
Z anonsów (sprawdziliśmy) 
wynikało, że atrakcje zaczy-
nają się o godzinie 13.00, ale 

nie zostało podane, kiedy się 
one kończą. Miały być m.in. 
wielkie bańki mydlane, za-
bawy z balonami, „uśmiech-
nięte miasteczko” czy zumba 
z Myszką Miki. GOK zamie-
ścił też fotorelację na swoim 
pro�lu facebookowym, na 
której widać, że dzieci było 
niewiele. Nic dziwnego, 
skoro większość rodziców 
jest do 16.00 pracy, a dzieci 
w przedszkolu bądź w szkole 
lub świetlicy szkolnej. 

- To jest właśnie prowin-
cjonalne podejście do miesz-
kańców. Jako małżeństwo 

pracujące czujemy się jednak 
dyskryminowani jako miesz-
kańcy Gogolina, bo organi-
zuje się imprezy, w których 
nasze dzieci nie mogą wziąć 
udziału. I żeby przynajmniej 
była rzetelna informacja, 
nie byłoby rozczarowania, 
dzieciom trudno wytłuma-
czyć takie rzeczy. Cóż na 
szczęście nasz Gogolin leży 
tuż obok Krapkowic, gdzie 
też zorganizowano Dzień 
Dziecka przy Del�nie. Po-
stanowiliśmy się wprosić po 
sąsiedzku, taką myśl miało 
chyba jednak więcej osób 
– bo widziałem sporo ludzi 

z Gogolina. Spowodowało 
to, że było tam tłoczno, po 
głupią watę cukrową, która 
nie była nawet za darmo i 
trzeba było zapłacić, stali-
śmy pół godziny! O dmu-
chańcach nie wspomnę…
Czego się jednak nie robi w 
Dzień Dziecka… Szkoda, że 
pracownicy GOK-u tego nie 
czują, bo dzieci z Gogolina 
zostały zrobione w balona. 
Mam nadzieję, że publiczny 
głos krytyki coś da i że coś 
takiego się już nie powtórzy. 

wysł. (bes)

Prace przy tunelu już w 
ubiegłym roku prowadzone 
były od strony GOK-u, a 
w lutym ruszyły w miejscu, 
gdzie stał kiedyś dąb Kar-
lik i jak mogą obserwować 
mieszkańcy Gogolina, ich 
tempo jest imponujące. Z 

dnia na dzień plac budowy 
się zmienia i przejście – a 
właściwie jego szkielet - już 
można zobaczyć. 

Tunel liczy  ok. 40 m dłu-
gości i 4 m szerokości. Wej-
ścia do niego poprowadzono 

wygodnymi schodami od 
strony:   ul. Krapkowickiej, 
peronu nr 2 i placu dworco-
wego (z peronem nr 1). Nad 
wejściami schodowymi zo-
staną zamontowane zadasze-
nia. Dostęp do peronów dla 
podróżnych o ograniczonej 

mobilności oraz podróżnych 
z cięższym bagażem ułatwią 
3 windy. Nad przejściem 
zmodernizowane tory będą 
przystosowane do spraw-
nego przejazdu pociągów. 
Obiekt będzie służyć nie tyl-
ko podróżnym  przy dojściu 

do peronów, ale zapewni też 
mieszkańcom Gogolina bez-
pieczne  przejście w mieście 
pod linią kolejową.  

Budowa  przejścia na sta-
cji w Gogolinie jest częścią 
dużej inwestycji o wartości 

412 mln zł, obejmującej 
modernizację linii E 30 na 
odcinku przeszło 37 km, po-
między Kędzierzynem-Koźle 
a stacją Opole Groszowice.

(bes)

We wtorek 1 czerwca 
na wycieczkę do obu tych 
miejsc udały się dzieci z 
przedszkoli nr 1 i nr 3 w 

Gogolinie oraz z Przedszkola 
w Ogrodzie w Kamionku. 
Najmłodsi mieszkańcy gmi-
ny mieli okazję zasiąść za 

sterami małych, sportowych 
samolotów, a także spróbo-
wać swoich sił w grze w gol-
fa. Nie zabrakło też słodkich 

upominków. Spotkali się tu 
z nimi również burmistrz 
Gogolina Joachim Wojtala 
oraz wiceburmistrz Krzysz-

tof Reinert wraz z innymi 
pracownikami magistratu, 
którzy obdarowali dzieci 
książeczkami o bezpieczeń-

stwie w ruchu drogowym 
wraz z kolorowanką. 

(bes), fot. (FB gmina 
Gogolin)

To była niezwykła wycieczka dla najmłodszych.

Gogolińskie przedszkolaki miały w tym roku wyjątkowo udany Dzień Dziecka, a to za sprawą i uprzejmością prezesów Karolinka Golf Park oraz 
Silesia Ring z Kamienia Śląskiego.

Samolotowe i golfowe atrakcje

Przejście podziemne rośnie w oczach
Budowa przejścia pod torami w Gogolinie idzie pełną parą, tak jak informowaliśmy, ma być ono oddane do użytku w październiku tego roku. 

Tak plac budowy wyglądał 20 maja… …a tak 4 czerwca.

Dzień Dziecka? Ale nie dla dzieci rodziców pracujących…
Niektórzy mieszkańcy Gogolina, którzy zjawili się ze swoimi pociechami 1 czerwca po pracy przed Gminnym Ośrodkiem Kultury, musieli 
odejść spod niego „z kwitkiem” i z płaczącymi dziećmi. Impreza została zakończona już o godzinie 16.00, mimo że na plakatach nie było 
takiej informacji. 
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Koncelebrę odprawiono o 
godzinie 18.00. Sprawowało 
ją 21 kapłanów, którzy dziś 
pracują nie tylko dla diecezji 
opolskiej, ale także gliwickiej. 
W uroczystej mszy świętej 
uczestniczyli wierni, grupy pa-

ra�alne i chór. Nie zabrakło też 
kwiatów, drobnych upomin-
ków i mocy życzeń. 

Redakcja „Tygodnika Krap-
kowickiego” składa księdzu 
proboszczowi i pozostałym 
księżom najserdeczniejsze po-

winszowania z okazji jubileuszu 
kapłaństwa. Życzymy zdrowia i 
dalszej owocnej pracy duszpa-
sterskiej.

(mim), fot. Liturgiczna 
Służba Ołtarza Krapkowice

W artykule z 1 czerwca 
pt. „Park zalewają fekalia” 
nasza czytelniczka interwe-
niowała w sprawie powta-
rzającego się wybijania kana-
lizacji w parku. Jak mówiła, 
po większych deszczach park 
zalewa ciecz wydostająca się 
z przepełnionych studzie-
nek, która potem wprawdzie 
ścieka powoli sama z powro-
tem, ale pozostają „większe 
frakcje”, czyli zużyty papier 
toaletowy, podpaski itp. 
Ostatnia taka sytuacja miała 
miejsce w niedzielę 30 maja, 
ale około 3 tygodni temu 
było podobnie…

O wyjaśnienia w tej spra-
wie zwróciliśmy się do spółki 
Wodociągi i Kanalizacja w 
Krapkowicach. 

- Już w niedzielę nasza 
ekipa pojechała tam na 
miejsce, ale fekalia już same 
spłynęły, więc tylko trzeba 
było posprzątać, co zostało 
wykonane – relacjonuje pre-
zes WiK Jerzy Delewicz. - W 
niedzielę natomiast poje-
chaliśmy tam z kamerą, aby 
rozpoznać przyczyny takich 
zdarzeń. Zrobiliśmy prze-
gląd tej kanalizacji i okazało 
się, że kanalizacja była nie-
drożna, a zawiniła prawdo-
podobnie ekipa budowlana 

pracująca (przy budowie 
nowej drogi (ul. Obuwni-
ków) lub mostu. Około 3 
metrów od studzienki, z 
której wybijało, kanał był 
częściowo zawalony odpada-
mi budowlanymi: gruzem, 
kawałkami asfaltu itp. W 
momentach zwiększonej 
eksploatacji, w tym także po 
ulewach, bo zawsze trochę 
deszczu przedostaje się rów-
nież do kanalizacji, nie było 
wystarczającego przepływu i 
wtedy wybijało. Te odpady 
zostały już jednak usunięte 
i sytuacja nie powinna się 
powtarzać.

 (bes)

20 lat kapłaństwa
We wtorek 1 czerwca w kościele parafialnym św. Mikołaja w Krapkowi-
cach ksiądz proboszcz Krzysztof Pustelak celebrował mszę świętą wraz 
z innymi księżmi, którzy przyjęli święcenia kapłańskie w 2001 roku.

Uroczysta msza święta sprawowana była przez 21 kapłanów.

To robotnicy zasypali kanalizację
W poprzednim wydaniu „TK” opisywaliśmy problem wybijającej ka-
nalizacji sanitarnej w parku w Otmęcie. Problem został już rozwią-
zany. WiK wyjaśnia, co było jego przyczyną.

W tej sprawie interwe-
niował w naszej redakcji 
mieszkaniec Krapkowic 
(dane zastrzeżone do wiado-
mości „TK”).

„Dzisiaj w nocy prąd w 
Krapkowicach był notorycz-
nie włączany i wyłączany, 
opiszcie tę sytuację w gaze-
cie, bo takie czynności nie są 
„zdrowe” dla sprzętu i całej 
elektroniki. W domach czy 
mieszkaniach ktoś z urzędu 
powinien nas, mieszkańców, 
informować o takich czyn-
nościach czy konserwacjach 
przeprowadzanych w danym 
dniu, żeby móc się przygoto-
wać. Moja lodówka i telewi-

zor co 5 minut się włączały i 
rozłączały, a jak coś się spali, 
to nikt mi tego nie odku-
pi, a nawet ciężko jest taką 
sytuację wyjaśnić, gdy ma 
się ubezpieczony sprzęt, bo 
każdy wtedy umywa ręce” 
– napisał do naszej redakcji 
jeden z czytelników. 

Na kłopoty z prądem 
skarżyło się za pośrednic-
twem facebooka więcej 
osób. Wyłączenia i włączenia 
były nawet kilkuminutowe 
i trwało to parę godzin. 
Jak sprawdziliśmy, prądu 
nie było również w Żużeli, 
Pietnej, Ligocie, a również 
w Straduni, Grocholubiu, 

Kromołowie czy Zabierzo-
wie. 

Redakcja „Tygodnika 
Krapkowickiego” posta-
nowiła sprawdzić, jaki był 
powód nocnych problemów 
z prądem. Jak się okazało, 
nie było to jednak związane 
z modernizacją ani z kon-
serwacją sieci – dlatego nie 
było też wcześniej żadnych 
ogłoszeń ani ostrzeżeń. W 
nocy z 1 na 2 czerwca miała 
miejsce poważna awaria sieci 
na dużym obszarze. Prace 
związane z jej usuwaniem 
spowodowały zakłócenia, na 
które skarżyli się mieszkańcy.

(bes)

Do redakcji naszej ga-
zety zwrócił się 4 czerwca 
jeden z czytelników (dane 
zastrzeżone):

- Ja wiem, że teraz jest 
moda na nieco dłuższe 
trawniki, ale to co, obser-
wuję w naszym mieście, 
już wykracza znacznie poza 
modę, a na łąki kwietne 
to też nie wygląda - mó-
wił. - W parku w Otmęcie 
na klombach i trawnikach 
trawa do kolan – jak tu 
mają biegać i bawić się 
dzieci? Podobno mamy w 
tym roku plagę kleszczy, a 
i wdepnąć w coś można, bo 
nic nie widać. Zaraz obok 
mamy stadion sportowy, 
który wygląda dosłownie 
jak obraz nędzy i rozpaczy. 
Sypiące się trybuny, w nie-
których miejscach trawy do 
połowy ud, pełno śmieci 
dookoła koszy, bo nikt ich 
nie opróżnia. Ktoś najwy-
raźniej był tu kosić, ale zro-
bił to, jak to się mówi, „na 
odwal”, w jednych miej-
scach jest wykoszone, w 
innych nie, bo na przykład 
dookoła bramki – gdzie 
zazwyczaj trawa jest najbar-
dziej wydeptana – została 

zostawiona zielona wyspa, 
gdzie kosiarki już nie było. 
Również w mieście można 

spotkać miejsca, które wy-
glądają jak dzicz. 

wysł. (bes) fot. czytelnik

Awaria na dwie gminy
W nocy z 1 na 2 czerwca w całych niemal Krapkowicach i Otmęcie, 
a także w okolicznych wioskach oraz w gminie Walce przez kilka go-
dzin trwała nocna „ciuciubabka” z prądem. Mieszkańcy skarżyli się, 
że niektórym rozregulowały się, a nawet i popsuły różne urządzenia 
i odbiorniki elektryczne.

Zarośnięte 
Krapkowice

Nasze miasto zarastają chwasty i trawy, a śmieci walają się dookoła 
przepełnionych koszy. Najwyższy czas na wiosenne porządki…

W parku w takiej trawie łatwo złapać kleszcze. 

Zielona „wyspa” wokół bramki nie ułatwi pewnie gry 
piłkarzom.

W piątek 4 czerwca w 
godzinach południowych 
na miejscu pracowało 
dwóch artystów z Krap-
kowic. Jeden z nich o 
pseudonimie „Greogrian” 
zdradził nam, na czym 
polega ich praca. Według 
zamysłu na murach parku 
mają powstać kolorowe 
murale przedstawiające 
postacie z bajek. Wszystko 
to z myślą o bawiących 
się tu dzieciach.  Ponadto 
twórcy wyraźnie podkre-
ślają, że malunki powstają 
w porozumieniu i za zgodą 
właścicieli. 

W planach  mają być 
też namalowane Minion-
ki z napisem KS Unia 
Krapkowice. Dzięki temu 
miejsce ma wypięknieć i 
nabrać barw. W dzieło za-
angażowanych jest więcej 
osób, jednak część z nich 
pokazuje się w parku w 

wolnych chwilach, najczę-
ściej późnym wieczorem.

- Mamy w naszych sze-
regach osoby uzdolnione 
manualnie, które napraw-
dę dają z siebie wszystko – 
czytamy na Facebooku KS 
Unia Krapkowice.

Cel szczytny, choć 
jak dodaje „Greogrian”, 

wciąż brakuje środków. W 
związku z tym artyści  za-
chęcają do przekazywania 
darowizn. Szczegółowe 
informacje wraz z nume-
rem konta znajdują się na 
Facebooku KS Unia Krap-
kowice.

(mim)

Malują graffiti dla dzieci
Kilku twórców sztuki ulicznej w porozumieniu z KS Unia Krapkowice 
postanowiło złapać za pędzle i stworzyć barwne murale na placu Ga-
garina. GrafÏti powstaje tu legalnie i tworzone jest z niezwykłą pasją 
i pieczołowitością.

Artyści tworzą barwne murale na placu Gagarina.
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KUPIĘ  
KAŻDĄ  

TOYOTĘ 

WÓJT GMINY WALCE informuje, że na tablicy 
ogłoszeń w Urzędzie Gminy w Walcach ul. Mickie-
wicza 18 oraz na stronie internetowej urzędu i w BIP 
zostanie:

- w dniu 08.06.2021 r. podany wykaz nieruchomo-
ści - działka 2311/3 k.m. 8 w Walcach do oddania w 
dzierżawę rolną na rzecz dotychczasowego dzierżawcy,

- w dniu 10.06.2021 r. podany wykaz lokali mieszkal-
nych wraz z udziałem w gruncie działka 227/4  k.m. 2 
przeznaczonych na sprzedaż na rzecz najemców lokali 
ul. Opolska 95/1, 95/2, 95/3, 95/4, 97/1, 97/2, 97/4.

Nieruchomości stanowią mienie Gminy Walce.

Przypomnijmy, nowego 
Mercedesa Atego udało się 
zakupić dzięki pozyskaniu 
przez gminę Walce dotacji 
z dwóch źródeł – 280 tys. 
zł pochodziło z Minister-
stwa Spraw Wewnętrznych 
i Administracji, a 130 tys. 
zł – z Narodowego Fundu-
szu Ochrony Środowiska i 
Gospodarki Wodnej. Wójt 
gminy Walce zawnioskował 
również do Wojewódzkiego 
Funduszu Ochrony Środo-
wiska i Gospodarki Wodnej 
o 410 tys. zł – jako pożyczkę 
z możliwością umorzenia. 
Dołożyli się również spon-
sorzy i sami strażacy. Nowy 
pojazd zastąpił wysłużonego 
jelcza. 

Wprowadzenie wozu do 
jednostki miało miejsce 5 
października 2019 r. Naj-
pierw odbyła się msza święta, 
a następnie strażacy zaprosili 
mieszkańców na spotkanie 
do remizy. Wozy waleckich 
strażaków przejechały przez 
miejscowość. Nowy samo-

chód został powitany racami 
świetlnymi i dymnymi oraz 
fajerwerkami. Dla dzieci 
zorganizowano przejażdżki.  
Przygotowano również po-
częstunek.

W sobotę 5 czerwca od-
było się zaległe poświęceni  
wozu - wcześniejsze zor-
ganizowanie uroczystości 
uniemożliwiła pandemia. 
W wydarzeniu wzięli udział 
zaproszeni goście, m.in. 

proboszcz waleckiej para�i 
ks. Waldemar Klose i ks. 
Tomasz Gierga, wiceprezes 
Zarządu Wojewódzkiego 
ZOSP RP Joachim Woj-
tala, zastępca Komendan-
ta Powiatowego PSP w 
Krapkowicach bryg. Rafał 
Bisowski, dowódca JRG w 
Krapkowicach mł. bryg. 
Lucjan Lubaszka, naczel-
nik wydziału operacyjnego 
komendy powiatowej mł. 

bryg. Marian Wiatrowski, 
prezes Zarządu Gminne-
go ZOSP RP Waldemar 
Stokłosa, wójt Marek 
Śmiech i delegacje OSP z 
gminy Walce. Nie mogło 
zabraknąć druhów OSP 
Walce i mieszkańców miej-
scowości. 

Uroczystość rozpoczęła 
się o godz. 19.00 od apelu 
i złożenia meldunku. Były 
też okolicznościowe przemó-

wienia. Następnie druhna 
Anna Koch nadała mercede-
sowi imię „Walenty”, które 
wcześniej zostało wybrane 
przez zarząd OSP Walce - 
to nawiązanie do patrona 
tutejszej para�i. Poświęcenia 
wozu dokonali kapelani 

strażaccy – ks. Waldemar 
Klose i ks. Tomasz Gierga. 
Po o�cjalnej części odbyła 

się wspólna biesiada na Ka-
dubku. Strażacy zaprosili na 
poczęstunek – grochówkę i 
kiełbasę. 

Wcześniej, w piątek 4 
czerwca, druhowie OSP 
Walce odnowili elewację 
remizy. Została ona odmalo-

wana po tym, jak zniszczyli 
ją wandale.

(mn), fot. A. Dereń

Do akcji pojadą „Walentym”
Wóz strażacki należący do jednostki Ochotniczej Straży Pożarnej w Walcach od końca 2019 roku został poświęcony i otrzymał imię „Walenty”. 
Uroczystość odbyła się dopiero teraz, ponieważ wcześniej było to niemożliwe ze względu na panującą sytuację pandemiczną.

Poświęcenia wozu dokonali ks. proboszcz Waldemar 
Klose i ks. Tomasz Gierga.

W wydarzeniu wzięli udział m.in. zaproszeni goście.

Dzieci z klas I-IV spo-
tkały się przy miejscowym 
spichlerzu, gdzie wzięły 
udział w grze historycznej 
pod hasłem „Trochę o hi-
storii gminy”. Polegała ona 
na przejściu 10 stacji i wy-
konaniu po drodze różnych 
zadań – od historycznych 
po sportowe. Jest to nowa 
propozycja przygotowana 
przez gminę Walce – chętni 
na przeprowadzenie takiego 
przedsięwzięcia mogą się 
zgłaszać do urzędu gminy i 
dowiedzieć się więcej szcze-
gółów. Uczniowie spotkali 
się również z krapkowic-
kimi policjantami, którzy 
przypomnieli zasady ruchu 
drogowego i zagadnienia 
dotyczące bezpieczeństwa 
dzieci w szkole i w domu. 
Dużym zainteresowaniem 

cieszyła się możliwość zoba-
czenia wnętrza radiowozu. 
Funkcjonariusze odwiedzili  
uczniów Publicznej Szkoły 
Podstawowej w Walcach. 

Starsi podopieczni bro-
żeckiej placówki wyruszyli 

do Opola. W programie 
znalazło się zwiedzanie 
Wieży Piastowskiej, rejs po 
Odrze i wizyta w ZOO.

(mn), fot. gmina Walce

Uczcili Dzień Dziecka
Uczniowie Publicznej Szkoły Podstawowej w Brożcu spędzili Dzień 
Dziecka w ciekawy sposób. Jedno jest pewne – nie było czasu na nudę.

Jedną z atrakcji było spotkanie z policjantami.

Wierni z para�i pw. 
św. Walentego w Walcach 
uczestniczyli w tym dniu 
w tradycyjnej procesji. 
Grocholub również należy 
do tej para�i, dlatego sołec-
two zbudowało ołtarz na uli-
cy Zamkowej. Sołtys Wiole-
ta Helman składa serdeczne 
podziękowania wszystkim 
zaangażowanym osobom, w 
szczególności Marii Kubis, 
Dorocie Kapolce, Annie 
Szady, Annie Jurczyk, Annie 
Lempie i Danucie Hojniak 
oraz wszystkim panom, któ-
rzy pomagali w przygotowa-
niach.

(mn), fot. sołectwo 
Grocholub

Przygotowali ołtarz
W czwartek 3 czerwca miała miejsce uroczystość Najświętszego Cia-
ła i Krwi Chrystusa. Mieszkańcy Grocholubia jak co roku przygotowali 
jeden z ołtarzy w Walcach.

Mieszkańcy Grocholubia wykonali ołtarz na ulicy 
Zamkowej w Walcach.

Początkowo przedsię-
wzięcie było zaplanowane 

już na maj, ale ze względu 
na niesprzyjające warunki 

atmosferyczne przeniesiono 
je na wtorek 2 czerwca. W 
akcji wzięło udział 20 mło-
dych radnych, którzy po za-
kończeniu prac spędzili miło 
czas przy ognisku. Więcej na 
temat wydarzenia w kolej-
nym wydaniu „Tygodnika 
Krapkowickiego”.

(mn)

Posprzątali park
Park przy pałacu w Rozkochowie coraz bardziej pięknieje. W ostat-
nim czasie przyczynili się do tego członkowie młodzieżowych rad 
gmin Walce i Reńska Wieś, którzy przeprowadzili tam wspólną akcję 
sprzątania.
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Nowe wyposażenie po-
zwoli strażakom usprawnić 
akcje ratownicze, zwłaszcza 
tam gdzie trzeba będzie rato-
wać ludzkie życie. De�bry-
lator AED pozwoli udzielać 
pierwszej, przedmedycznej 
pomocy. Zdarza się, że stra-
żacy docierają na miejsca 
zdarzeń przed służbami me-
dycznymi, a w takich kry-
tycznych chwilach liczy się 
każda minuta, zwłaszcza gdy 
u poszkodowanego doszło 
do zatrzymania krążenia.

Dotacja z Marszałkow-
skiej Inicjatywy Sołeckiej 

na zakup sprzętu wyniosła 
5000 zł.

(mim), fot. (OSP KSRG 
Żyrowa)

Mają defibrylator
Jednostka OSP Żyrowa  należąca do Krajowego Systemu Ratowniczo-
Gaśnicy posiada nowy sprzęt. Jest nim defibrylator AED, który udało 
się zakupić dzięki wsparciu  z Marszałkowskiej Inicjatywy Sołeckiej.

De�brylator AEG przekazano na ręce naczelnika OSP 
Żyrowa Jacka Jeziorowskiego. 

Z końcem maja WFOŚi-
GW w Opolu ogłosił nabór 
wniosków w ramach progra-
mu „Ogólnopolski program 
�nansowania usuwania 
wyrobów zawierających 
azbest”. Do�nansowanie, o 
którym mowa, ma obejmo-
wać prace z zakresu demon-
tażu, zbierania, transportu i 
unieszkodliwiania wyrobów 
zawierających azbest w wy-
sokości 40% kosztów ww. 
zakresu. Pozostałe koszty 
usunięcia niebezpiecznego 
materiału ma ponieść wła-
ściciel nieruchomości.

Program realizowany 
jest na szczeblu gminnym. 
W związku z tym Zdzie-
szowice ogłosiły wstępny 

nabór wniosków dla miesz-
kańców. Można je składać 
w sekretariacie urzędu od 
1 czerwca do 18 czerwca 
bieżącego roku. Stosowne 

druki dostępne są  na stronie 
internetowej i bezpośrednio 
w Urzędzie Miejskim.  

(mim)

Pomoc finansowa  
dla usuwających azbest

Gmina Zdzieszowice zamierza wystąpić do Wojewódzkiego Funduszu 
Ochrony Środowiska i Gospodarki Wodnej w Opolu z wnioskiem o dofi-
nansowanie zadań z zakresu usuwania wyrobów zawierających azbest 
z terenu miasta i gminy. Wnioski można składać w Urzędzie Miejskim.

Wnioski można składać w Urzędzie Miejskim w 
Zdzieszowicach.

To pierwsze w 
tym sezonie poważ-
ne starcie sportowe 
dla zawodników 
LUKS „Rospon-
dek” Żyrowa. Trasa 
była urokliwa, lecz 
zaskakująco górzy-
sta. Dodatkowym 
utrudnieniem były 
też panujące wa-
runki pogodowe. 
Mocne opady desz-
czu doprowadziły 
do całkowitego 
rozmycia trasy, 
która zrobiła się 
nie tylko technicz-
nie trudna, ale dość 
niebezpieczna.

Mimo tych trudności 
kolarze z LUKS „Rospon-
dek” byli o krok od po-
dium. Karolowi Orianowi 

zabrakło zaledwie kilku se-
kund do trzeciego miejsca. 
Tym razem  zawodnikom 
nie udało się zdobyć me-
dali.  Niemniej  sportowcy 

przywieźli do domów do-
bre wspomnienia i kolejne 
doświadczenie startu w 
trudnych warunkach.

(mim), fot. LUKS 
„Rospondek” Żyrowa

Pierwsze zawody za nimi
22 maja na ścieżkach Ośrodka Rekreacyjnego „Balaton” odbyły się 
pierwsze zawody rowerowe w sezonie. Do Wodzisławia Śląskiego 
przybyło aż 200 uczestników a wśród nich  dziewięciu z sekcji kolar-
skiej LUKS „Rospondek” Żyrowa.

Zawodnicy z sekcji kolarskiej LUKS „Rospodnek” Żyrowa wzięli 
udział w pierwszych zawodach rowerowych w sezonie.

Praca dla 
Opiekunów osób starszych w Niemczech

 - ubezpieczenie i wysokie zarobki 
- PRO-SENIOR (KRAZ 6933)

 Tel. 668546354, 774428338

Do zdarzenia doszło 
w sobotę parę minut po 
północy. Zgłoszenie na 
numer alarmowy dotyczy-
ło wypadku samochodu 
osobowego na rogu ulic 
Korfantego i Zdzieszo-
wickiej. Pędzący od strony 
Zdzieszowic volkswagen 
na strzeleckich tablicach 
rejestracyjnych staranował 
barierę ochraniającą dom, 
skosił też znak drogowy i 
słup oświetleniowy, który 
został wyrwany z ziemi 
wraz z fundamentem i 
przewrócił się na pobocze. 
Upadając, wpadł na linię 
energetyczną i ją uszko-
dził. Zanim wezwana na 
miejsce ekipa Taurona 
naprawiła uszkodzenie, 
okoliczne ulice przez parę 
godzin były pozbawione 
prądu… Ciemno było tak 
w domach, jak i na ulicach. 
W poniedziałek do usuwa-
nia uszkodzeń oświetle-
nia ulicznego przystąpili 
fachowcy zakładu usług 
elektrycznych.  

Z relacji strażaków, 
którzy jako pierwsi przy-
byli na miejsce, wynika, 
że samochodem podróżo-
wały 4 nietrzeźwe osoby. 
Dwie oddaliły się jednak 
z miejsca zdarzenia, za-
nim dojechała policja. 
42-letni kierujący – jak 
wykazały wykonane przez 
przybyłych na miejsce 
mundurowych badania 

– wydmuchał ponad 1,5 
promila alkoholu. Z relacji 
świadków wynika, że au-
tem podróżowali pracują-
cy w Polsce obcokrajowcy. 
Podobno imprezowali na 
stawach w Krępnej…

- Kierowca osobowego 
volkswagena stracił pa-
nowanie nad pojazdem i 
wypadł z drogi, zatrzymu-
jąc się na barierze ener-
gochłonnej - relacjonuje 
sierżant sztabowy Ewelina 
Karpińska z krapkowic-
kiej komendy policji. - W 
trakcie wykonywanych 
czynności policjanci wy-
czuli od kierującego silną 
woń alkoholu. Jak się 
szybko okazało, mężczyzna 
był nietrzeźwy, podobnie 
zresztą jak jego 29-let-
ni pasażer. Na szczęście 
w  wyniku  tego  zdarze-
nia  nikt nie odniósł obra-
żeń. 42-latkowi zatrzyma-
no prawo jazdy, a pojazd 
odholowano na parking 
strzeżony. Teraz mężczyzna 
odpowie przed sądem za 
popełnione wykroczenie, 
jakim jest doprowadzenie 
do kolizji oraz za jazdę w 
stanie nietrzeźwym, co 
jest już przestępstwem. 
Oprócz kary pozbawienia 
wolności, musi się też li-
czyć z sądowym zakazem 
prowadzenia pojazdów i z 
wysoką grzywną…

Mieszkańcy Rozwadzy 
są zbulwersowani zdarze-

niem z soboty, w trakcie 
działań służb ratunkowych 
mieszkanka domu na fe-
ralnym rogu ulic zasłabła i 
trzeba było do niej wezwać 
karetkę pogotowia. 

- Myślałam, że mam 
zawał, taki był wielki huk 
i jeszcze z tej uszkodzonej 
linii elektrycznej iskry szły 
na wszystkie strony – re-
lacjonuje pani Karina. – 
Mimo tego, że coś takiego 
zdarzyło się nie pierwszy 
raz, za każdym razem jest 
to jednak dla nas wielki 
stres, nie można się do 
tego przyzwyczaić. Pierw-
szy raz nasz dom i płot nie 
ucierpiał, ale za to bariera 
zgięła się, jakby była z ma-
sła. Tak naprawdę to nie 
ona zatrzymała to auto, 
ale słup oświetleniowy. 
Teraz czekamy, aby zarząd-
ca drogi jak najszybciej 
postawił nową, ale dobrze 
byłoby, aby była ona tym 
razem jednak solidniejsza, 
bo taka cienka na niewie-
le się zda. Jeśli tak się nie 
stanie, będziemy musieli 
chyba robić płot z szyn ko-
lejowych, bo chcemy się w 
końcu czuć bezpiecznie…

W przeszłości auta wie-
lokrotnie przebijały płot, 
zatrzymując się na ganku 
bądź na ścianie budynku.

(bes), fot. Zakład Usług 
Elektrycznych Elektryk 

Zdzieszowice

Staranował barierę, znak, 
słup oświetleniowy…

Dokończenie ze str. 1.
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Miejsce 
na twoją 
reklamę

Tel. 692 190 982
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Miejsce na twoją 
reklamę

Tel. 692 190 982
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MEDIASERWIS

Naprawy domowe:
- telewizorów, anten satelitarnych 
  i naziemnych
- laptopów, tabletów i nawigacji 
- montaż anten satelitarnych
  i naziemnych.

Malnia, ul. Opolska 22, 
tel. 467 17 43, 

kom. 604 782 443

Porozmawiajmy o pandemii
Kiedy na początku zeszłego roku, a nawet kilka tygodni wcze-

śniej, docierały do nas wieści z Chin o rozprzestrzeniającej się tam 
epidemii za sprawą rzekomych jej roznosicieli, pewnego gatunku 
nietoperzy i ogniska zapalnego, jakim był targ w mieście Wuhan, 
jakoś nie dawaliśmy wiary, że nas ten problem dosięgnie. Obejrzałem 
jednak �lmik z owego targowiska i widziałem nań rzeczy okropne. 
Półtusze dzikich zwierząt, obdarte ze skóry psy, rozpłatane węże, nie-
zidenty�kowane  szczątki pochodzenia zwierzęcego i żywe stworzenia 
w klatkach. Wszystko ociekające brudem i krwią. Pomyślałem sobie 
wtedy, że u nas to nie do pomyślenia, bo nigdy odpowiednie służby 
by na to nie pozwoliły. Pamiętam targ w Nagoyi w Japonii, gdzie 
panowała wręcz ambulatoryjna czystość i higiena. W końcu to ten 
sam skrawek świata, ale jednak zupełnie inny.

 I tak po dwóch miesiącach epidemia dotarła do Polski. Ale ja-
koś nawet i wtedy większość z nas podchodziła do niej z rezerwą, a 
dyskusje o zarazie stały się najczęstszym tematem rozmów i dyskusji, 
spychający na drugi plan pogodę i politykę. No bo każdy, do dzisiaj 
zresztą, ma wyrobione zdanie na ten temat. Doszukiwaliśmy się ogól-
noświatowego spisku, mieszania się polityki w sprawy zdrowotne, 
usiłowanie sterowania całymi społeczeństwami i gospodarkami, co 
poniekąd się stało. I bardzo wiele z tych poglądów miało i ma nadal 
swoje realne uzasadnienie. Sceptycyzm jednak malał, kiedy niejako 
zamknięto cały kraj w marcu 2020 r., poczynając od cmentarzy, po-
przez sklepy, na hotelach i restauracjach kończąc. Ograniczono nam 
możliwość poruszania się i gromadzenia, a w konsekwencji władze 
zarządziły nauczanie zdalne, wskutek czego dzieci i młodzież ponad 
rok nie uczęszczały do szkoły, co może mieć brzemienne skutki w 
przyszłości. A to, że polityka skutecznie wmieszała się w pandemię, 
świadczyły nieodbyte tzw. wybory kopertowe czy afery związane z 
zakupem respiratorów. Szkoda, że ta druga sprawa rozmyła się i nie 
jest wyjaśniona, bo pandemia pandemią, ale jakiś porządek i sprawie-
dliwość muszą być. 

To zresztą nie jedyne polityczno-gospodarcze aspekty sprawy, bo 
przecież na jesień otwierano polowe szpitale w halach sportowych 
i centrach kongresowych, choć znawcy tematu podpowiadali, by 
stawiać je przy szpitalach, gdzie łatwiej o personel. Swoją drogą, 
cała ta sytuacja obnażyła nie tyle niedo�nansowanie służby zdrowia, 
co brak przejrzystości i bezsensowne kierowanie środków �nanso-
wych w tej jakże ważkiej branży. Rząd dwoił się i troił, i nieco się 
w tych działaniach zagubił, chcąc jakoś zrekompensować niektórym 
branżom skutki braku możliwości działania. Najbardziej ucierpiały 
gastronomia, hotelarstwo i turystyka, której praktycznie nie było, a 
która dopiero teraz bardzo opornie się odradza, a skutki lockdownu 
będzie odczuwała jeszcze zapewne przez kilka lat. Były i są branże 
gospodarki, które nie odczuły covidowych obostrzeń, a nawet się roz-
wijały, ale dla wielu rządowa pomoc �nansowa okazała się stanowczo 
niewystarczająca i niektórzy przedsiębiorcy popadli wręcz w ruinę. 

Nie brakowało też nonsensownych zakazów i nakazów, które ni-
jak nie były kompatybilne z rzeczywistością. Na ten temat powstało 
wiele żartów i internetowych memów. Ludzie zadawali sobie pytanie, 
czemu ekspedientka z supermarketu nie może pójść do fryzjera, ale 
fryzjerka może robić zakupy. Itp. Czasami niewiele sobie robiono z 
ograniczenia miejsc w kościołach podczas uroczystości religijnych, 
mycia rąk czy noszenia maseczek. Mimo ogłaszanego kilka razy koń-
ca pandemii, sceptycyzm  wobec niej wśród Polaków jednak nadal 
malał, bo niemal każdy znał kogoś, kto albo niestety zmarł na skutek 
powikłań po zakażeniu lub był w stanie niemal krytycznym. I ja sam 
biję się w piersi, bo tenże sceptycyzm i na tych łamach podsycałem, 
ale i mnie w końcu dopadło. Nie wiadomo, czy szczepienia odniosą 
pożądany skutek. Zdążyłem przyjąć pierwszą dawkę szczepionki i 
zdaniem lekarzy tylko dlatego przeszedłem Covida dość łagodnie, ale 
są i tacy, którzy twierdzą, że szczepienie osłabiło mój system immu-
nologiczny i łatwiej się zaraziłem. Co człowiek, to odmienne zdanie, 
a znam osobiście wielu zagorzałych antyszczepionkowców.

 Innym aspektem sprawy jest pytanie, co z podróżowaniem, 
paszportami covidowymi, mającymi dawać zielone światło dla 
wszystkich złaknionych zagranicznych podróży i wreszcie, jak to jest 
z tymi szczepionkami. Czy są lepsze i gorsze, czy rzeczywiście zamó-
wiliśmy zbyt wiele dawek i teraz nakłania się nawet do ich przyjmo-
wania małe dzieci. Nie ma odpowiedzi na te, jak i na wiele innych 
pytań. Z drugiej jednak strony, kto by się spodziewał, że dożyjemy 
takich czasów i takiej zarazy. Bo do tej pory słyszeliśmy o epidemiach 
jeno z kart historii. Tak czy owak, straszne czasy. Niechże się wreszcie 
skończą.

Wawrzyniec Jasiński

eprasa.pl e77ce27c28

http://www.tygodnik-krapkowicki.pl/


Nr 23 (1204) 8 czerwca 2021 r. • www.tygodnik-krapkowicki.pl 19

Pomoc drogowa, 
transport maszyn

605 041 902

601 486 314

TRANS-HOL 
ASSISTANCE

K r a p kow i c k i e g o
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>> JAK NADAĆ OGŁOSZENIE
Wyślij mailem 
marketing@ 

tygodnik-krapkowicki.pl
Koszt: 13 zł za każde 10 słów

Wyślij sms:
Wyślij sms na numer 79567 o 
treści TK. po kropce wpisując 

treść ogłoszenia (do 160 
znaków, bez polskich znaków). 

Koszt smsa 11,07 zł.1. 2.
Przyjmiemy do sprzedaży  

i wynajmu domy, mieszkania, działki, lokale, aktualna oferta biura 
na stronie internetowej: www.investdom.pl lub w biurze Investdom  
Nieruchomości ul. Opolska 3, 47-300 Krapkowice, tel. 77 466 50 38

• OSTATNIE WOLNE MIESZKA-
NIA, W III BUDYNKU! APARTA-
MENTY NA PRUSA! Komforto-
we mieszkania z tarasem lub 
ogródkiem do wyłącznego 
korzystania, z przynależnym 
garażem i miejscem postojo-
wym, więcej na www.naprusa.
investdom.pl tel. 77 466 50 38, 
666 857 858, 666 312 818.

• SŁONECZNE TARASY! Kom-
fortowe mieszkania z tarasem 
lub ogródkiem do wyłącz-
nego korzystania, z przyna-
leżnym garażem i miejscem 
postojowym, więcej na www.
investdom.pl tel. 77 466 50 38, 
666 312 818

• OSTATNIE WOLNE MIESZ-
KANIE! NOWA INWESTYCJA 
DEWELOPERSKA na „OSIEDLU 
DĘBOWYM” w Gogolinie, kom-
fortowe mieszkania trzypoko-
jowe z tarasem lub balkonem, 
z przynależną piwnicą i miej-
scem postojowym. Zakończe-
nie budowy GRUDZIEŃ 2021, 
więcej informacji tel. 77 466 50 
38, 666 857 858, 666 312 818.

• Do wynajęcia lokal handlo-
wo-usługowy przy ul. Prudnic-
kiej. Lokal z przeznaczeniem 
na handel bądź usługi o po-
wierzchni 122m2, parter, wi-
tryny, wejście z ciągu piesze-
go - 4800 zł netto miesięcznie 
więcej na www.investdom.pl 
tel. 77 466 50 38, 666 312 818 
(13854)

• SPRZEDAŻ MIESZKANIA 

• Żużela, 53,8 m² 3 pomiesz-
czenia, parter, do kapitalnego 
remontu, 40 000 zł, więcej na 
www.investdom.pl tel. 77 466 
50 38, 666 857 858 (13716)

• Gogolin, 3pkł, 85 m², parter, 
piwnica, ogródek, 185 000 zł 
więcej na www.investdom.pl 
tel. 77 466 50 38, 666 312 818 
(13476) 

• Krapkowice, 49 m², 3 pkł, 
I piętro, piwnica, ogródek, 
189 000 zł, więcej na www.
investdom.pl tel. 77 466 50 38, 
666 857 858 (13861)

• DOMY

• Pisarzowice, jednorodzin-

ny, 107m², działka 11 a, garaż, 
stodoła, 179 000 zł więcej na 
www.investdom.pl tel. 77 466 
50 38, 666 857 858 (13753)

• Krapkowice, jednorodzinny, 
4pkł, 90 m², działka 9 a, stan 
dobry,  350 000zł więcej na 
www.investdom.pl tel. 77 466 
50 38,  666 312 818 (13472)

• Obrowiec, dwurodzinny, 
8pkł, 250 m², działka 29 a, stan 
dobry,  369 000zł więcej na 
www.investdom.pl tel. 77 466 
50 38Q, 666 312 818 (13502)

• Gogolin, dwurodzinny, 
158m², działka 7 a, stan b.do-
bry, garaż, 489 000 zł więcej na 
www.investdom.pl tel. 77 466 
50 38,  666 857 858 (2255)

• Krapkowice, dwurodzinny, 
4pkł, 230 m², działka 7 a, stan 
b.dobry, 559 000zł więcej na 
www.investdom.pl tel. 77 466 
50 38, 666 312 818 (13576)

• Krapkowice, wielorodzinny, 
7p3k3ł, 275 m², działka 5 a, 
stan dobry, 620 000zł więcej 
na www.investdom.pl tel. 77 
466 50 38, 666 312 818 (13004)

• Racławice Śląskie, wol-
no stojący, 202 m², działka 
31a, podwyższony standard, 
690 000 zł więcej na www.
investdom.pl tel. 77 466 50 38, 
666 857 858 (13714)

• Żyrowa, granica parku kra-
jobrazowego Góry Św. Anny, 
jednorodzinny, 3 kondygna-
cje, w całości podpiwniczony, 
8pk3ł, 300 m², garaż dwusta-
nowiskowy, wiata, chata gril-
lowa, zagospodarowana dział-
ka 24a, stan bardzo dobry, 1 
220 000 zł więcej na www.
investdom.pl tel. 77 466 50 38, 
666 312 818 (13723)

• DZIAŁKI

• Malnia, budowlana, 5,4 a, 
media w granicy, 49 000 zł 
więcej na www.investdom.pl 
tel. 77 466 50 38, 666 857 858 
(12467)

• Stradunia, usługowa, 8,1 
a, media w granicy, 50 000 zł, 
więcej na www.investdom.pl 
tel. 77 466 50 38, 666 312 818 
(13715)

• Chorula, budowlana, 27,86 
a, media w granicy, 85 000 zł, 
więcej na www.investdom.pl 
tel. 77 466 50 38, 666 857 858 
(9053)

• Odrowąż,  budowlana, 26 
a, media w granicy, 159 360 zł 
więcej na www.investdom.pl 

tel. 77 466 50 38, 666 857 858 
(12316)

• Gwoździce,  budowlana, 18 
a, media w granicy, 239 000 zł 
więcej na www.investdom.pl 
tel. 77 466 50 38, 666 857 858 
(13635)

• LOKALE

• Stradunia, handlowo-usłu-
gowy, 108 m² parter, witryny, 
115 000 zł więcej na www.
investdom.pl tel. 77 466 50 38, 
666 857 858 (13638)

• Krapkowice-ul.Ligonia, han-
dlowo-usługowy, 75 m² parter, 
witryna, 175 000 zł więcej na 
www.investdom.pl tel. 77 466 

50 38, 666 857 858 (13741)

• Krapkowice – Otmęt , lokal 
handlowo-usługowy przy 3go 
Maja, 302 m², parter, witryny, 
650 000 zł więcej na www.
investdom.pl tel. 77 466 50 38, 
666 312 818 (10555)

• OBIEKT 

• Krapkowice – Opolska 77, 
448m², 3 kondygnacje, działka 
952 m², do remontu, 599 000 
zł, więcej na www.investdom.
pl tel. 77 466 50 38, 666 857 
858 (13860)

USŁUGI 
OGÓLNOBUDOWLANE
- budowa domów

- wykończenia wnętrz
- remonty

Rafał Smieszek 
tel. 696 131 211

Kiosk Numerek
- Lotto, Ksero
- Naprawa obuwia
- Dorabianie kluczy
- Punkt pralni chemicznej

R
yn

ek
 2

1,
 

K
ra

p
ko

w
ic

e
te

l. 
50

4 
12

0 
77

2

RÓŻNE
• Autoskup, stan obo-
jętny, najlepsze ceny, 
gotówka, dojazd  
608 749 503

USŁUGI
• Transport i wynajem 
autolawet, dostawczaki, 

busy, osobówki. Ubez-
pieczenie przewożonego 
towaru  608749503

PRACA
• Niemiecka �rma zaj-
mująca się wykończe-
niem wnętrz w sklepach 
meblowych zatrudni 

pracowników do pracy 
za granicą, atrakcyjne 
wynagrodzenie tel.  0049 
1702805155

• Przyjmiemy ucznia na 
praktyczną naukę w za-
wodzie stolarza. Praktyki 
w Krapkowicach. Tel. 77 
466 13 93.
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10 gołębi  wytypowa-
nych przed lotem zbiera 
punkty dla drużyny. Do 
tego mistrzostwa zaplano-
wanych jest osiem lotów 
od 300 do  1000 km. Mgła 
w miejscu wypuszczenia 
opóźniła start, pogoda nie 
pomagała, co spowodowało 
spore  emocje i utrudnie-
nie dla gołębi. Z oddziału 
Krapkowice wystartowało 
4090 gołębi z  92 hodowli. 
Najszybszy okazał się nie-
bieski samczyk  o numerze 
454  Piotra Kanzy z Ka-
mionka.  Wyhodowany w 
rozpłodzie,  wywodzący się 
z gołębi  Łukasza Gorzołki, 
pokonał  354,22 km ze 
średnią prędkością ponad 
71 km/h. Właściciel wiąże 
z nim i jego bratem duże 
nadzieje w dalszej części 
sezonu. Drugi w klasy�ka-
cji również jest gołąb pana 
Piotra, natomiast trzecim  
najszybszym okazał się go-
łąb Marka Przywary z Cho-
ruli. Gratulujemy zwycięz-
cy i życzymy pomyślnych 
wiatrów.

Klasy�kacja oddziałowa 
po piątym  locie:

1. Denis Su�ner  

2. Marek Przywara 

3. Edward Bednarczyk 

4. Ryszard Lebiedziejewski 

5. Rudolf Przywara  

6. Henryk Penkala 

7. Bernard i Krzysztof 
Mierzwa

8. Joachim Gajda  – Józef 
Wieszala 

9. Andrzej Burejza 

10. Jerzy Jonczyk 

(mar)

Docieplenia, 
tynki 

maszynowe, 
gładzie,  
regipsy.

Tel. 602 139 443

To jedyny w swoim 
rodzaju projekt, który ma 
za zadanie przybliżyć naj-
młodszym mieszkańcom 
wiedzę starszych pokoleń 
na temat ziołowego bogac-
twa lokalnych łąk i lasów. 
W ramach „Ziołowych 
spacerów” – bo tak nazywa 
się projekt zorganizowany 
przez Gminny Ośrodek 
Kultury w Gogolinie oraz 
gminę Gogolin – dzieci 
poznawały w plenerze zioła 
oraz ich nazwy – te polskie 
oraz gwarowe – zbierały 
zioła do zasuszenia, uczyły 
się pleść wianki, poznały 
też legendę o Nocy Świę-
tojańskiej. Spacerowy cykl 
rozpoczął się 19 maja od 
Choruli, aby potem dzień 
po dniu odbywać się w 
kolejnej miejscowości – aż 

do finału 31 maja w Ka-
mionku. 

Partnerami projektu są 
PSP nr 3 w Gogolinie im. 
J. Brzechwy, Uniwersytet 

III Wieku oraz Stowarzy-
szenie Kraina Białej Damy. 

(bes), fot. (GOK Gogolin)

Ziołowe wariacje
Przez prawie dwa tygodnie dzieci i młodzież z gminy Gogolin mogły 
uczestniczyć w projekcie ziołowych spacerów, jakie organizowane 
były kolejno we wszystkich miejscowościach.

Uczestnikom projektu przybliżono wiedzę starszych pokoleń.

Dzieci poznawały popularne zioła.

Loty okręgowe
W niedzielę 6 czerwca lotem z Dahme  oddział Krapkowice rozpoczął  
rywalizację o Mistrzostwo Okręgu Opole Południe, w którym bierze 
udział około ośmiuset hodowców z 10 oddziałów. 

Tym razem zwyciężył gołąb Piotra Kanzy.
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Problemy beniaminka 
spod Krapkowic po raz 
pierwszy dały o sobie znać 
pod koniec rundy jesien-
nej. Solidny do tej pory 
zespół w kilku pojedynkach 
„zebrał” od rywali spore 
cięgi, a niechlubny rekord 
straconych goli na własnym 
boisku ustanowił w starciu 
z Sokołami Bierdzany. Wy-
nik 0-13 mówi zresztą sam 
za siebie. W ciągu półtorej 
miesiąca nasz LZS przegrał 
wówczas pięć z sześciu ro-
zegranych spotkań, w tym 
do zera w derbach z Żywo-
cicami (0-3), a wcześniej 
0-6 z Jaryszowem. Pierwszą 
rundę Dąbrówka Górna 
zakończyła bolesną wpadką 
u siebie z ligowym śred-
niakiem z Kadłuba (1-7). 
Premiera ligowej wiosny w 
wykonaniu drużyny trenera 
Tomasza Kowola zwiasto-
wała pokonanie trudności. 
Jego team pokonał 2-1 Odrę 
Kąty Opolskie, choć w me-
czowym protokole kadra 

Dąbrówki liczyła tylko 14 
nazwisk. W kolejnych pięciu 
meczach kadrowo było w za-
sadzie tylko gorzej, do tego 
w derbach z Żyrową i Żywo-
cicami powróciły sportowe 
koszmary przeszłości. „Dysz-
ka w plecy” na wyjeździe z 
Victorią zostawiła widocznie 
ślad w psychice, bo kilka 
dni później - tyle, że już na 
własnym obiekcie – drugi 
z lokalnych konkurentów 
rozbił Dąbrówkę 6-2. Na 
następny mecz, w połowie 
maja ze Stalą Zawadzkie, 
drużyna już się nie zebrała. 
Był to już jej drugi raz, bo w 
listopadzie LZS nie pojechał 
do Izbicka. 

– Z Izbickiem nie za-
graliśmy przez COVID i 
kwarantannę kilku naszych 
zawodników – tłumaczył 
Mariusz Fornol, sekretarz 
klubu. 

Trzeci i jednocześnie 
ostatni raz w tym sezonie 
białą �agę ekipa trenera 
Kowola wywiesiła kilka dni 

temu, nie udając się w dele-
gację do Bierdzan. 48 godzin 
później na stronie Opolskie-
go Związku Piłki Nożnej 
pojawił się komunikat o 
treści: „Wydział Gier infor-
muje, iż drużyna LZS Dąb-
rówka Górna występująca w 
Klasie „A”, grupa V w dniu 
30.05.2021 r. po raz trzeci 
z własnej winy nie rozegrała 
wyznaczonego spotkania w 
bieżącym sezonie. Z uwa-
gi na powyższe, zgodnie z 

Regulaminem Rozgrywek 
OZPN drużyna z Dąbrówki 
Górnej zostaje wyelimino-
wana z dalszego udziału w 
rozgrywkach, natomiast za 
pozostałe nierozegrane me-
cze w rundzie wiosennej zo-
staną przyznane walkowery”. 
Na tej podstawie nasz zespół 
został przesunięty na ostat-
nie miejsce w tabeli grupy 
5 i w przyszłym sezonie, o 
ile zgłosi taki akces, zagra w 
opolskiej „serie B”. 

– Już przed sezonem 
mieliśmy pewne obawy, czy 
nasza kadra w końcowym 
rozrachunku nie będzie zbyt 
wąska. Jesienią, łącznie z 
dwójką bramkarzy, druży-
na liczyła 19 zawodników, 
a w trakcie rundy jeden z 
nich zrezygnował. Zimą 
do rezerw źlinickiego Orła 
odszedł wyróżniający się 
pomocnik Denis Kaźmierz, 
ale w zamian dokonaliśmy 
5 transferów. Wiosną zespół 
był więc nieco liczebniejszy, 
choć opuścił nas obrońca 
Mateusz Kimmel, a sytuację 
dodatkowo pogorszyły kon-
tuzje dwójki innych graczy. 
Od wymuszonej przerwy 
od grania wskutek pandemii 
w ogóle nie trenowaliśmy i 
taka sytuacja utrzymywała 
się do samego końca. Brak 
treningów to była nasza 
podstawowa bolączka, któ-
ra przełożyła się na fatalne 
wyniki. Morale zespołu 
szybko upadło i zakończyli-
śmy przedwcześnie sezon. Z 

klubem związany jestem od 
dawien dawna, bo jeszcze 
jako junior zaczynałem tutaj 
grać w piłkę. Od 2008 roku 
jestem w zarządzie, ponadto 
piastuję funkcję kierownika 
drużyny seniorów i przy-
znam, że nie pamiętam aż 
tak wielkich problemów 
kadrowych jak obecnie. 
Fakt wycofania zespołu z 
rozgrywek można z pewno-
ścią nazwać wstydem wobec 
wszystkich zaangażowanych 
osób w klubie. Trzeba szybko 
się pozbierać i zapomnieć o 
tym, co było. Teraz musimy 
skupić się na przyszłorocz-
nych rozgrywkach w klasie 
B i wprowadzaniem do gry 
młodych piłkarzy z naszej 
miejscowości i okolicy – 
kończy Mariusz Fornol. 

Miejmy nadzieję, że w 
Dąbrówce Górnej działacze 
poradzą sobie z trudną sytu-
acją.

(raul)

Będący niepokonani od 
siedmiu spotkań krapko-
wiczanie wyszli obronną 
ręką ze starcia z zespołem 
z Kędzierzyna-Koźla. Po-
drażnieni trzema porażka-
mi z rzędu „Chemiczni” 
koniecznie chcieli się od-
kuć, by zapomnieć zwłasz-
cza o frajerskiej wpadce z 
Walcami, gdy roztrwonili 
przewagę trzech goli, ule-
gając gospodarzom 3-4. 
Jesienią na „Kuźniczce” 
padł remis 2-2, z które-
go bardziej zadowoleni 
byli dzisiejsi podopieczni 
trenera Adama Hołdy. 
„Rzutem na taśmę” punkt 
kędzierzynianom zapewnił 
wówczas gol z ostatniej 
minuty Sławomira Jawor-
skiego. W minioną sobotę 
strzelby obu drużyn długo 
pudłowały, a premierowe i 
zarazem jedyne trafienie w 
tych zawodach po godzi-
nie gry zanotował Natan 
Przybyła. Unia umocniła 
się na 6. miejscu w tabeli, 
a w następnej kolejce zagra 
w Głubczycach z mającą 
do niej 6 punktów straty 
Polonią. 

Kolejny rollercoaster 
emocji przeżywali kibice 

z Walec. Ich pupile w roli 
gospodarza podejmowali 
znacznie wyżej notowa-
nego Piasta i spisali się na 
piątkę, zwyciężając 3-1. 
Ciekawostką jest fakt, że 
tylko w pierwszej połowie 
do siatki walczan futbo-
lówka wpadała aż pięć razy, 
na szczęście tylko raz w 

sytuacji zgodnej z przepi-
sami. Dużo lepiej pod tym 
względem poszło naszym 
zawodnikom. W 32. minu-
cie wynik meczu otworzył 
Karol Wanat, a kilka chwil 
później na 2-0 podwyższył 
Marcel Kipka. Straty bły-
skawicznie zdołał zmniej-

szyć Mateusz Kapela, ale 
w końcówce pojedynku 
swojaka w zespole gości 
zaliczył Tomasz Olewicz i 
wygrana numer jedenaście 
LZS-u Walce przeszła do 
historii. Do bezpiecznego 
miejsca gwarantującego 
zachowanie statusu czwar-
toligowca piłkarze trenera 

Jana Śnieżka tracą obecnie 
7 punktów. Okazją do 
zmniejszenia tego dystansu 
będzie najbliższa potycz-
ka w Głuszynie, choć jej 
zdecydowanym faworytem 
będzie Agroplon. 

Z punktu, ale po wiel-
kim niedosycie, przyszło 

cieszyć się gogolinianom. 
W Ozimku gospoda-
rze mieli zrobić swoje i 
pewnie sięgnąć po pełną 
pulę, tymczasem lepsze 
wrażenie dosyć nieoczeki-
wanie sprawiali goście, w 
dodatku osłabieni brakiem 
m.in. Denisa Kipki i Fili-
pa Szampery. To właśnie 
oni za sprawą Mateusza 
Prefety szybko wyszli na 
prowadzenie, ale na od-
powiedź rywala nie trzeba 
było długo czekać, bo ra-
chunki wyrównał aktualny 
lider klasyfikacji strzelców 
BS IV ligi Kacper Kamiń-
ski. Przyjezdni zdołali się 
pozbierać i ponownie po-
kazali „lwi pazur” w ofen-
sywie. Tym razem swoje 
zrobił Sebastian Wacław 
i w przerwie nieco lepsze 
humory panowały w szat-
ni Gogolina. Po zmianie 
stron gogolinianie mieli 
kilka dogodnych okazji 
do pójścia za ciosem, lecz 
ze skutecznością zawodni-
kom MKS-u nie było po 
drodze. Zemściło się to 
120 sekund przed końcem 
zawodów, gdy na 2-2 trafił 
niezawodny Kamiński. 

– To był dobry mecz, a 
ja nie pamiętam, kiedy tak 
dobrze wyglądaliśmy na 
tle ekipy z Ozimka. Sza-
nujemy zdobyty punkt, ale 
doskwiera nam niedosyt, 
bo była szansa wyjechania 

z Ozimka z tarczą – pod-
kreślał trener Gogolina 
Adrian Pajączkowski.

(raul)

Piłka nożna – klasa A

Oddali trzeci mecz walkowerem i spadli z ligi
Na pięć kolejek przed zakończeniem sezonu ligowe granie zakończyła ekipa z Dąbrówki Górnej. Nasz A-klasowicz po raz trzeci oddał mecz 
walkowerem i zgodnie z regulaminem OZPN-u został wycofany z rozgrywek.

W Dąbrówce Górnej w przyszłym sezonie działacze 
chcą postawić na odmłodzoną drużynę.

Piłka nożna – IV liga

Walce i Unia za trzy
W Krapkowicach minimalne zwycięstwo gospodarzom z Chemikiem zapewnił gol z drugiej połowy Natana Przybyły. Broni w walce o utrzymanie 
nie złożyli walczanie, którzy ograli solidną ekipę Piasta Strzelce Opolskie.

Protokoły:

Unia Krapkowice – Chemik K-Koźle 1-0 (0-0)
1-0 Przybyła – 65.

Unia Krapkowice: Mikitów – Przybyła (80.
Sadyk), Brzozowski, Kurpierz, Kaczmarek, Zy-
chowicz, Jakwert (60.Fiks), Niespodziński, 
Churas, Sobota (86.Lewandowski), Mendes.  
Trener: Łukasz WICHER.

Żółte kartki: Brzozowski, Niespodziński, Przybyła, So-
bota, Zychowicz.

LZS Walce – Piast Strzelce Op. 3-1 (2-1)
1-0 Wanat – 32., 2-0 Kipka – 38., 2-1 Kapela – 42., 3-1 
Olewicz (samob.) – 81. 

Walce: Sobawa – Frohs (37.Płóciennik), Barton, Łątkow-
ski, Stoklossa, Kolanko, Wanat (60.Klama), Lenartowicz, 
Kipka (86.Schwarzer), Mizielski, Mirga (75.Dyczek).  
Trener: Jan ŚNIEŻEK.

Małapanew Ozimek – MKS Gogolin 2-2 (1-2)
0-1 Prefeta – 23., 1-1 Kamiński – 28., 1-2 Wacław – 44., 
2-2 Kamiński – 88.

MKS Gogolin: Bikowski - Mrosek, Krzyżowski, Ge-
bauer – Rusin, Prefeta, Wróblewski, Błoński – Micha-
lewski (77. Sobek), Mikołajczyk (74. Weinert), Wacław.  
Trener: Adrian PAJĄCZKOWSKI.

Żółte kartki: Gebauer.

Wygrana Unii Krapkowice z Chemikiem była 18. zwy-
cięstwem tej drużyny w obecnym sezonie.
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Organizowany przez Pol-
ski Związek Piłki Siatkowej 
turniej Kinder Joy of Moving 
to projekt, który zachęca do 
wspólnej zabawy w siatków-
kę młodzież w wieku 10-13 
lat. Rozgrywane na mini-
boiskach siatkarskich mecze 
odbywają się w podziale na 
drużyny 2-, 3- lub 4-osobo-
we, rozwijając umiejętności 
sportowe ich uczestników. 
W stawce �nalistów szcze-
bla wojewódzkiego znalazły 
się dwie wspomniane wyżej 
zawodniczki, których poczy-
naniami „sterował” trener 
Robert Wojtas. 

– Gdy tylko przyjecha-
łyśmy do hali Stegu Arena 
w Opolu, usłyszałyśmy, jak 
spiker zapowiedział, że już 
w pierwszym meczu wystąpi 
duet siatkarek z klubu PV 
Volley. To był ten moment, 
kiedy poczułyśmy lekki 

stres – przyznawały zaraz po 
powrocie z imprezy krapko-
wickie medalistki. – Potem, 
gdy zajęłyśmy się grą, było 

już znacznie lepiej. Ogólnie 
bardzo nam się podobało 
podczas zawodów, choć 
szkoda, że nie udało się do-

trzeć do �nału – opowiadały 
Zosia i Kasia. 

Dumni po ich siatkar-
skich wyczynach byli też 
trenerzy. 

– Obie nasze podopiecz-
ne bardzo dużo ćwiczą 
samodzielnie w swoich 
domach. Dlatego śmiało 
mogę powiedzieć, że to one 
najmocniej zapracowały na 
swój sukces. Finały krajowe 
„Kindera” to byłby mega 
sukces, a ja z przyjemnością 
przesunąłbym nawet termin 
naszego letniego obozu dla 
takiego wydarzenia. Mimo 
tego, że dziewczyny zakoń-
czyły udział na wojewódz-
kim etapie, wszyscy w klubie 

jesteśmy pod wielkim wra-
żeniem fantastycznej roboty, 
jaką Zosia i Kasia wspólnie 
wykonały – podsumował z 
kolei trener Robert Malek. – 
Jeśli zostaną przy siatkówce 
na dłużej, z pewnością o któ-
rejś z nich jeszcze usłyszymy 
– zaznacza.

(raul)

Triumf zdzieszowiczan 
to żadna niespodzianka, 
bo doświadczony i zgrany 
zespół prowadzony przez 
trenera Łukasza Ganowicza 
od początku sezonu był 
murowanym kandydatem 
do mistrzowskiej korony. 
Kroku starały mu się dotrzy-
mywać zespoły ze Starowic 
i Głuszyny, ale im bliżej 
końca rywalizacji, tym prze-
waga Ruchu tylko rosła. Na 
cztery kolejki przed �niszem 
ligi „Zdzichy” wypracowa-
ły sobie ogromną, bo aż 
25-punktową przewagę nad 
międzynarodowym teamem 
ze Starowic i już dzisiaj 
może przygotowywać się do 
budowania drużyny na III 
ligę. Tę od nowego rozdania, 
podobnie jak we wszystkich 
pozostałych regionach kra-
ju, poprowadzi od sezonu 
2021/2022 Polski Związek 
Piłki Nożnej. 

Tymczasem w sobotę 
gospodarze bardzo poważnie 
podeszli do zajmującego 
przedostatnie miejsce w 
tabeli Prudnika. Na pierw-
szego gola kibice pomarań-
czowo-czarnych czekali do 
25. minuty, gdy do siatki 
przyjezdnych tra�ł Paweł 
Kubiak. Przed przerwą spry-
tem błysnął jeszcze Stanisław 

Dębski, wykorzystując nie-
porozumienie prudnickiej 
defensywy i do szatni miej-
scowi schodzili z zapasem 
dwóch tra�eń. Mogło być 
3-0, ale jedynie poprzecz-
kę potężnym uderzeniem 
opieczętował dobrze dyspo-
nowany tego dnia Kubiak. 
Nie minął nawet kwadrans 
drugiej odsłony, a zdzieszo-
wiczanie podwoili przewagę. 
Najpierw Dawid Kiliński 
podaniem wypatrzył Mate-
usza Zimona, a ten odbitą 

przez golkipera futbolówkę 
skierował między słupki. 
Goście na dobre nie otrzą-
snęli się po trzecim ciosie, 
a czwartego wymierzył im 
chwilę później Daniel No-
wak. Boczny obrońca Ruchu 
w swoim stylu ruszył lewą 
stroną w kierunku bramki 
przeciwnika i precyzyjnym 
strzałem nie dał szans Ber-
nardo Mirandzie Diasowi. 
W 62. minucie Nowak 
skopiował swój wyczyn, tym 
razem tra�eniem głową wy-

korzystując dośrodkowanie 
„Kilusia” i było 5-0. Końco-
wy rezultat tuż przed koń-
cowym gwizdkiem arbitra 
ustalił ten, który rozpoczął 
strzelanie w tym meczu i 
„Zdzichy” odprawiły prud-
niczan „z szóstką”. To była 
ich 34. wygrana w tym sezo-
nie i z pewnością nie ostat-
nia. Mistrz Anno Domini 
2021 ma jeszcze przed sobą 
kolejno ligowe starcia z re-
zerwami Odry Opole, Che-

mikiem, głubczycką Polonią 
oraz strzeleckim Piastem. 

BS IV LIGA

38. KOLEJKA:
RUCH ZDZIESZOWICE 
- POGOŃ PRUDNIK 6:0
UNIA KRAPKOWICE - 
CHEMIK K-KOŹLE 1:0
WALCE - PIAST STRZEL-
CE OPOLSKIE 3:1
MAŁAPANEW OZIMEK - 
MKS GOGOLIN 2:2
SKOROGOSZCZ - FOR-
TUNA GŁOGÓWEK 2:2
START NAMYSŁÓW - 
PO-RA-WIE WIĘKSZYCE 
1:0
SKALNIK GRACZE - 
OLIMPIA LEWIN BRZE-
SKI 4:2
GKS GŁUCHOŁAZY - 
ODRA II OPOLE 1:1

VICTORIA CHRÓŚCICE 
- POLONIA GŁUBCZYCE 
3:2
STAROWICE DOLNE - 
AGROPLON GŁUSZYNA 
4:1
OKS OLESNO - SWOR-
NICA CZARNOWĄSY 3:0 
v.o.
TABELA
1.ZDZIESZOWICE 38 105 149:20
2.STAROWICE DOLNE  38 90 103:33
3.GŁUSZYNA 38 76 76:35
4.WIĘKSZYCE 38 73 80:43
5.MAŁAPANEW OZIMEK 38 73 82:41
6.UNIA KRAPKOWICE 38 62 75:59
7.ODRA II OPOLE 38 59 79:56
8.MKS GOGOLIN 38 57 74:58
9.POLONIA GŁUBCZYCE 38 56 84:66
10.SKALNIK GRACZE 38 56 55:50
11.PIAST STRZELCE OP. 38 54 57:56
12.VICTORIA CHRÓŚCICE 38 51 79:97
13.SKOROGOSZCZ 38 48 61:73
14.CHEMIK K-KOŹLE 38 48 73:79
15.GŁOGÓWEK 38 43 63:83
16.OKS OLESNO 38 42 57:83
17.GKS GŁUCHOŁAZY 38 37 48:82
18.START NAMYSŁÓW 38 36 33:67
19.WALCE 38 35 50:101
20. POGOŃ PRUDNIK 38 33 59:105
21.LEWIN BRZESKI 38 26 41:107
22.CZARNOWĄSY 38 21 22:106

(raul)

Piłka nożna – BS IV liga

Awans „Zdzichów”
Ruch Zdzieszowice wygrał rozgrywki BS IV ligi i wywalczył awans szczebel wyżej. Ekipa z Rozwadzkiej w sobotę rozniosła w pył prudnicką 
Pogoń, odsyłając ją z bagażem połowy tuzina straconych bramek.  

Piłkarze Ruchu Zdzieszowice do triumfu w wojewódzkim Pucharze Polski dołożyli 
tytuł mistrza IV ligi.

Protokół:

Ruch Zdzieszowice – Pogoń Prudnik 6-0 (2-0)

1-0 Kubiak-25., 2-0 Dębski-43., 3-0 Zimon-54., 4-0 No-
wak-58., 5-0 Nowak-62., 6-0 Kubiak-90.

Ruch Zdzieszowice: Sochacki – Rychlewicz (66.
Kowalczyk), Baingo, Willim, Nowak (71.Wodniok), 
Kubiak, Łukowski (60.Strzelecki), Ł.Damrat, Ki-
liński, Dębski (46.Zimon), Rudnik (66.T.Damrat).  
Trener: Łukasz GANOWICZ.

Żółte kartki: Kowalczyk, Kiliński.

Siatkówka

Brąz siatkarskiej „dwójki ze sternikiem”
W wojewódzkim finale siatkarskich par turnieju Kinder Joy of Moving z brązowymi medalami wróciły Zofia Rutkowska i Katarzyna Wotzka. 
Zawodniczkom PV Volley nie udało się co prawda awansować do finału krajowego, ale i tak zasłużyły na ogromne brawa za swoją postawę. 

Brąz w �nale Opolszczyzny był dla dwójki krapkowickich siatkarek sporym sukcesem.
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